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„Dożywocie”. 


Rok II. 


A. a | Ü ffTTFZ a! 


2 


Prenumerata w Łodzi: 


R 
Rocznie 6 rb., półrocznie 8 rb., kwartalnie 1 rb 
50 kop., miesięcznie 50 kop. 
Za odnoszenie do domu 10 kop. miesięcznie, 


Z przesyłką pocztową: 


Rocznie 7 rb. 20 kop., półrocznie rb. 3 kop. 60 
kwastalnie rb. 1 kop. 80, miesięcznie 60 kop. 


Zagranicą miesięcznie rb. 1. 


=s 


ja: Nadesłane na 1 stronicy 50 kop. za 

Ogło EWA wiersz lub jego miejsce, wśród tekstu 

60 a po tekście 15 kcp„ nekrologja 

15 kop.. Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamiejscowe 

po 12 kop. za wiersz nonparelowy. Ogłeszenia małe 

1 i pół kop, za wyraz. Każde ogłoszenie najmnie. 
10 wyrazów. 


z 


Ogłoszenia Gazeta” drukuje tylko w języku połskim 


ja mie zwraca. Nr. skrzynki pocztowej 570 


Pabjanice, Biuro Dzienników, A. Wadzyńskiego. Zamkowa 23. 
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Konstantynowska N3 16. 
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Szukam przedsiębiorców 
któryjn chcę odstąpić całkowite pra- 
wo eksploatacji w m. Łodzi Teatru 


„liiępaQikon 


bez ekranu na wolnej przestrzeni. 
Szczegóły i bliższe wiadowości u- 
dziela R. Ginsberg Łódż, Plac Ko- 
i 7 4, od godz, 4 do 6 wiecz. W 
tymże celu poszukuję odpowiednie= 

go lokalu. 1800 


te 


Pies i kij. 


„Kto chce psa uderzyć, kij znaj- 
dzie", Jedyną w swoim rodzaju ilu- 
stracją tego znanego przysłowia jest 
arcyciekawy fragment onegdajszego 
walnego zebrania członków łódzkie- 
go Tow. kred, miejskiego. 

Pewna grupa członków tego To- 
warzystwa, składająca się z najczci- 
godniejszych z czcigodnych obywa- 
teli miasta naszego, zgłosiła oneg- 
daj wniosek, żądający, ni mniej, ni 
więcej, tylko zawieszenia czynności 
Towarzystwa na czas kilkuletni, co 
znakomicie dałoby się uskutecznić 
przez „powstrzymanie się* od udzie- 
lania pożyczek na nowobudujące się 
domy. 

Wniosek ten jest tak potwor- 
nie naiwny, tak nielogiczny, że i 
my, naśladując w tem walne zebra- 
nie, przeszlibyśmy nad nim do po- 
rządku dziennego, gdyby nie to, że 
jest on dla większości naszych czci- 
godnych obywateli łódzkich nad- 
zwyczaj charakterystyczny. 

Idzie tx mianowicie o grunt, ną 
którym wniosek ten zakiełkował, 


anistawy Wyst 


BUFET ebficie zaopatrzony w doborowy wybór przekąsek. PIWO browaru 
„Waldschleschen*, i pilzeńskie. 


Przy lokalu sala bilardowa ipigi gabiNGIÓW. „12 w not o Seji wieczorami 


Gruntem tym jest psyche na- 
szych czcigodnych. 

Psyche ta jost. nadzwyczaj zło- 
żoną, „labiryntową“ do tego stop- 
nia, że badacza swego co chwila 
naraża ną tysiące miłych i przy- 
krych niespodzianek. Zmienną jest, 
jak kobieta ze znanej piosenki. Ale 
przedewszystkiem jest „obywatelską*, 
co na łódzkim bruku nie znaczy 
wcale „społeczną*. Jest jaką chce- 
cie—ale nigdy nie jest taką, za ja- 
ką chce uchodzić. 

Na oriegdajszem walnem zobra- 
niu psyche ta ubrała się nawet w 
szatki mecenasa sztuki, opiekuna, 
badacza i „utrwalacza* piękna! 

Autorowie wniosku, o którym 
była mowa powyżej, na poparcie je- 
go zdobyli się między innemi na 
wzruszającą poprostu argumentację, 
Mianowicie od uchwałenia swego 
wniosku uzależniali (m. inn.) roz- 
wój piękna (?) naszego miasta (l). 

Aż płakać się chce z radosnego 
wzruszenia. 

Jakto?! Ci sami obywatele, któ- 
rzy rok temu występowali przeciw 
okazaniu pomocy Świątyni piękna 
(Teatr Polski), dziś nagle tak wy- 
szlachetnili, wysubtelnili swe dusze, 
stali się tak żarliwymi propagatora- 
mi piękna, że w celu położenia ta- 
my dalszemu zeszpecaniu (jeżeli 
szpetną Łódź wogóle można jeszcze 
zeszpecić) naszego miasta, nie wa- 
hają się narazić na szwank losów 
swej instytucji? 

Cuda się dzieją na świecie! Czci- 
godny obywatel łódzki stał się na- 
gle ostetąl 

Ale, podszedłszy bliżej do grun- 
tu, na którym projekt zakiełkował, 
wyczuwamy jakiś dziwny zapach .. 
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„Hier ist dor Hund begraben“, 


dobrze 
zgranego 


ryga i 


trio igoiz 7 ww. 


miłość”. 


w tragedji „Dziewica Orleańska” 


bilety sprzedają się. 


MUZYKA ARTISTNI 


CODZIEBNIE 


A na imię mu— lokator łódzki. 
O niego tu chodziło — o jego 
skórę, nieszczęsną skórę lokatorską, 
na którą nowego kija poszukiwano. 

Kijem tym, a właściwie projek- 
tem kija, był wniosek powyższy. 

„De mortuis aut nihil, aut bene*, 
Pastwić się nad tym wnioskiem nie 
mamy ząmiaru. Ale idzie nam o wy- 
nalezienie przyczyny, która skłoniła 
ową grupę najczcigodniejszych do 
jego zgłoszenia. 

Przyczyną tą jest spadek czyn- 
szu mieszkaniowego z powodu wzno- 
szenia nowych domów. 

Nie brzydota miasta raziła oczy 
najczcigodniejszych — raził je widok 
zmniejszających się dochodów, za- 
częły boleśnie się skarżyć najczulsze 
miejsca ich ciała ziemskiego — 

Kieszeń. Pardon—kasa żełazną. 

Przez długi czas byli panami 
sytuacji. Śrubowali ceny mieszkań, 
ile dusza pragnęła. 

Teraz zaś konkurencja zmusza 
ich do drobnych ustępstw. Rzecz 
łatwo zrozumiała, że trudno się im 
z tem pogodzić, 

Byli dyktatorami=a teraz nio- 
szczęsny naród lokatorski otrzymał 
coś w rodzaju konstytucji cayn- 
szowej, 

Jakże to być może? 

Byli  głosicielami wzniosłych 
idei równouprawnienia: darli skórę 
zarówno z „burżuja*, jak i z robo- 


ciarza. 
I taka wdzięczność? 
Byli „obywatelami* — a więc 


też „obywali* się ich lokatorzy bez 

najelementarniejszych urządzeń hy- 

gienicznych, Teraz konkurencja do- 

mów prawdziwie nowoczesnych zmu- 

sza ich do wprowadzenia w swych 

kamienicach różnych inowacji. 
Horrendumł 


Uciąć łeb hydrze! 

Poderwać konkurencjęł 

Kija na lokatora! 

Oto hasła, jakie wypisali na 
swym sztandarze czcigodni wniosko- 
dawcy: 

Gdyby dyrektor p. Gajewica 
nie wytłómaczył zebraniu, że przyję- 
cie podobnego wniosku byłoby ró- 
wnoznacznem ze zgodą na paroletnie 
zawieszanie czynności Towarzystwa, 
gdyby nie oyfrowe i statystyczna 
dane, wniosek ten "pewno zostałby 
przyjęty przez aklamację, tak, 
jak przez aklamację został odrzu» 
cony. 

Bo, naprawdę, nadzwyczaj zło» 
żoną jest psyche kamienicznika łódz= 
kiego... 

2 Jan Piotrowski, 


Strejk belgijski. 


Kilka dni tomu, w chwili wybuchu 
strajku powszechnego w Belgji, korespon* 
dentowi paryskiego „Matin'a* udało się 
przedostać do prezesa Rady ministrów i 
belgijskiego ministra wojny, de Broquevil- 
le'a, który okazał się nadzwyczaj rozmo» 
wnym, co zresztą w ehwili obeecnej nikó+ 
go zdziwić nie może. 

Poniżej podajemy w atreszczeniu cały 
interwiew. 

— W zupełności zdaję sobla sprawę a 
tego, że sytuacja jest nadzwyczaj trudną— 
rzekł minister — ale nie ja jestem winien 
temu wszystkiemu. Wiem dobrze, że socja 
fści chcą we mnie widzieć prowokatora, 
Weale mnie to nie dziwi, gdyż znam do+ 
brze powód ich irytacji. Podczas ostatnich 
wyborów Boejaliści i postępowcy ponieśli 
sromotną porażkę, co teh przyprowadza do 
wścjekłości(?) Zwyciężeni podczas wybo- 
rów nawołują teraz do strajku powszechne- 
go. Ale gńiew jest złym doradcą. Mam 
wrażenie, że ich przywódcy snakomicie 
zdają sobie z tego sprawę.(?)3 


POD ZZZZZZZZZZO 


— Przywódcom tym muszę oddać 
sprawiedliwość, przyznając, iż uczynili oni 
wszystko, co mogli, aby tej przykrej heey(l) 
zapobiedz. Nie jestem tego zupełnie pe- 
wny, ale zdaje mi się, że powodem strej- 
ku jest czyjaś chęć zdobycia wyższej ran- 
gi(!O W armji naszych socjalistów znajduje 
się wielu karjerowiczów, pragnących wy- 
płynąć na wierzch, Nie należy do przy- 
jemności pozostawać prze całe Życie w 
cieniu. 

— Walki się nie ulęknę, Jedno z dwoj: 
ga—alko strejkujący będą się zachowywali 
spokojnie, albo gwałtownie, Jeżeli po kil- 
ku dniach spokojnego strejku robotnicy po- 
wrócą do pracy, zdobędą tem więcej, niż 
nnjwiększemi ekscesami, Jestem i będę 
stróżem spokoju i bezpieczeństwa publicz 
nego i strzedz go będę na każdym kroku. 

Tu podniósł głos minister, 

— Robotnicy, chcący pracować, będą 
podlrzymywani przez rząd. Ci, którzy od- 
ważą się przeszkadzać im w pracy, będą 
wysiedlani i karani, Wydałem 
rozkaz nie tolerowania żadnego najmniej 
szego zamachu(!) na wolność pracy. 


NV dalszym ciągn minister, zwróciw= 
szy uwagę na szczupłe uposażenie kasy 
strejkowej, wyraził przypuszczenie, że To 


bolnicy posiad 
ne cszezędności*. 

Powy słowa ministra, wyrzeczone 
w chwili stanowczej, są brrdzo zna- 


zapewne „jakieś prywat- 


tak 
mienne dla chwili obecnej. Minister chce 


podejrzenie w sercach strejkujących 
retując ich przywódców. 
Metoda stara i niejednokrotnie z po- 
wodzeniem zastosowywana,„ 


Za odstąpienie z pod 
Skutari. 


7% chwil} rozpisania wyborów mp. do 
Rady państwa, wyrastają kandydatury w o- 
kręgach wiejskich, zwłaszcza w Galicji, niby 
grzyby po majowym deszczu. Każda parafia, 
każda wieś niemal mą swojego kandydata do 
mandatu poselskiego, który w kołach swoich 
krewnych, kumotrów i najbliższych znajomych 
rozwija za sobą hałaśliwą sgitację, przechwa- 
lając się swojemi „całkiem pewnemi* szan- 
sami. 

„Cała moja parafin, ba — większa połowa 
powiatu stoi murem za mug — nie ustąpię 
z kandydatury za żadne w świecie skarby“ 
— powiada taki lokalno-wojskowy kandydat, 
kiedy go nagabują partyjni przewódcy lub 
emisarjnsze jego zamożniejszego kontrkandy- 
data — do zrzeczenia się kandydatury... 

„Choćbym miał ostatuią krowę sprzedać 
sna wybory“, to sprzedam, ale kandydatury 
nie cofnę,„* — konkluduje taki wyborczy 0- 
ryginał. 

I rzeczywiście z tem większą forsą kane 
dyduje dalej, im bardziej ma przeczucie, że 
najsilniejszy jego kontrkadydat ma... brzęczącą 
forsę.. do dyspozycji... 

Obznajomieni nieco z tokiem machinacji 
wyborezych w Galicji podśmiechują się zjad- 


„GAZETA ŁÓDZKA”—17 kwietnia 1913 r. 


liwie ukradkiem z takich krotochwilnych kan= 
dydatów lokalnych, określając ieh  trafnem 
mianem kandydatów „na koszta“, 

Taki bowiem aspirant wioskowy, czy pa- 
rafialny do „parlamentu“, z góry wie aż nad- 
lo dobrze, że szanse jego kandydackie na 
księżycu byłyby korzystniejsze, niż w odno- 
śnym okręgu, ale pomimo tego przeświadcze- 
nia wszczyna w swojej wsi i okolicy ruchaw= 
kę w charakterze kandydata, bo wie, że „to 
się op mci* 

Bzezęśliwcy, którym udało się przepchać 
przez wyborczą Ścyllę i Chnrybdę i dostać 
do parlamentu (z gażą 20 koron dziennie), o- 
powiadają pocieszne nieraz szczegóły, Kan- 

ydaci „ną koszta“ to największa plaga wsi 
podozas wyborów (nie brak ich i 
w mieściel) 

— Filipie — ustąpcie 
dydata z stron różnych, 

— Jabym już ostatecznie ustąpił z „kan- 
dydatury* — odpowiada taki kandydat pod 
naciskiem przewódeów partyjnych — ale... 
mam „koszta“... 

Oczywiście stojący silniej kontrkandydat 
wyciąga z takiej „ideowej“ enuncjacji kon- 
sekwencję, wystawia weksel lub też. piaci gos 
tówką tytułem „kosztów“ utargowaną kwo= 
tę. Kandydat lokalny zostaje zaspokojony, 
cofa się w zacisze domowe, nie bruździ wię» 
cej, n wieś opowiada sobie na ucho, że „wziął 
koszta" i musi cicha siedzieć... 

Poseł niżański p. Bis mógłby w tej ma- 
terji udzielić sensacyjnych rewelacji, zwłasz: 
cza, że ze swym kontrkaudydatem „na kosz- 
ta“ miał niemało kłopotu... po sądach, 

. . 


błagają kan» 


Jota w jotę, ua "wzór galicyjskiego „kane 
dydata na koszta“, postępnje sobie władca 
Czarnych Gór, Mikołaj vulgo-Nikita. 

Z niebywałym tupetem zabrał się do 
zdobycia miasta Skutari, odgrażająo się na 
wszystkie strony, że posindanie twierdzy sku- 
tarskiej przez Czarnogórę jest kwestją życia 
dla tego lilipaciego państewka. Nawati sers 
bów udało się chytremu Nikicie zwabić sobie 
pod Skutari w sukus, 

Przypuszczano szturm po szturmie do 
oblężonej twierdzy. Euiopa, podsycana przez 
Austrję, trzęsła się z oburzenia, na „teze 
czelność* królika, który śmie z jej wali na- 
trząsać się i niedawać jej posłuchu. Dla za» 
straszenia Nikity, aż pięć, względnie sześć 
mocarstw wysłało aż 11 okrętów wojennych 
na wody czarnogórskie, ktore (t. zn, okręty, 
nie wody!) blokują pokojowo Czarnogórę i 
Albsnję. 

Cała ta komedja blokadowa  pochłonę- 
ła i pochłania kolrgalne sumy pieniężne, a 


dypiomacja nie wpadła na pomysł, że kwe- 
stję skutarską można także w inny sposób 
załątwić, ot galicyjskim targiem.. „za ko- 
Bztu 


ikita ma opinję nie tylko 
przebiegłego władcy, ale także 
gromnie na grosz łasego, 

W chwili, kiedy najgroźniej grzmiały 
pod Skutari armaty, król Nikita madsłuchi- 
wał skwajliwie, czy które z mocarstw. nie 
zgłaszi się doń z brzęczącą propozycją, Za 
cenę odst: pienia od dalszegó obleganin Sku- 
tari 


chytrego i 
człeka o- 


À że nikt się nia zgłaszal, tylko dyplo= 
macja dalej marudziła po reunionach, więc 
działa tem gwałtowniej grzmiały pod Śkuta- 
ri, a Mikołaj się sumitował, że za Żadną ce- 
ną nie ustąpi... Czekał na „koszta“. 

Zięć Nikity, król włoski Wiktor Ema- 
nuel tych pogróżek tęścia nie brał zbyt se- 
rjo. Zna bowiem zbyt dobrze swego te- 
scis. 

Więc ponfnie król włoski poinformował 
innych kolegów na tronie, że jego teść go» 
tów jest pokazać tyły całemu Bhutari, byle 
mu zwrócono... koszta. 

Propozycja króla włoskiego spotkała się 
z poklaskiem nietylko Nikity, ala i „całej 
Europy“. 

Jest nadzieja że z chwilą ubicia targów 
o „koszta*, Mikołaj splunie na Skutari i cof- 
nie się do swej Cetynji. 

A Austrja będzie rozmyślać nad tem, 
skąd wytrzasnąć tytułem kosztów dla Nikity 
kilkansście miljonów. 


Z za kordonu. 


Katarzyna Małecka. 


Katarzyna Małecka, skazana, jak wia- 
domo, w Warszawie, a następnie wypusz- 
czona z więzienia za interwencją rządu 
angielskiego, jako poddana austrjacka, z 
zakazem powrotu do państwa rosyjskiego, 
przybywa obecnie do Lwowa, gdzie zamie- 
rza udzielać lekeji języka angielskiego i 
gry na fortepianie, 


== 


Z Cesarstwa. 


Ks, Meszczerskij o baśniach hr. Bo« 
brińskiego. 


Kas. Meszczerskij w ostatnim numerze 
„Grażdanina* pisze: „Haliczanie pod władzą 
Austrji żyją około 150 lat i nie nie sły- 
szelismy 0 kajdanach, więzieniach i łań- 
cuchach. jak również nigdy nie słyszeliśmy 
o ciążeniu ich ku nam”, 

Nagle hr. Bobrińskij ze łzami krokody- 
lowemi puścił w kurs rosyjsko:halicką pro- 
wokację, obliczoną na głupotę i lekkomyśl- 
ność czytelników. Omawiając manifestacje 
iań przed misją serbską, ks. Mie- 
pisze, że na balkonie poselstwa 
serbskiego tłum witał tylko lokaj posel- 
stwa, machając chorągiewką. 

Kosztowna wizyta. 

„Ruask. Mołwa* donosi, że utrzymanie 
patrjarchy antiochijskiego kosztuje Synod 
dziennie 300 rb. Prócz tego patriarsze 
sprawiono ciepłe ubranie, jak również jego 
Świcie, gdyż przyjechali do Petersburga w 
letnich ubraniach. 

Raut u ministra Makłakowa. 

W niedzielę mjnister spraw wewnętrz- 
nych Makłakow, wydał raut dla członków 
Rady do spraw gospodarki miejscowej- Z 
polaków byli obecni pp. Kończa i posłowie 
okirmuntt, hr Olizar i Święcicki, 
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Rogłoska o zakupnie pancerników ros- 
syjskich, 

Ks. Meszczerskij notuje w „Grażdani- 
nie* pogłoskę, że rząd rosyjski zamierza 
zakupić za 70 miljonów rubli trzy pancer- 
niki niemieckie. 


Robotnicy i kasy chorych. 


W ubiegłą niedzielę odbyło się w Pe- 
tersburgu, przy newskiej fabryce steary- 
nowej, uroczyste otwarcie pierwszej k 
h dla robotników. Na uroczystość 
przybyli między innymi zarządzający wy- 
działem przemysłu, p. Ditwinow-Falińskij, 


mano depesze od ministra Timasz 
wieeministra Barta i wielu innych, 

P, Litwinow-Falinskij wypowiedzieł 
mowę, w której zaznaczył, iż nowa insty: 
tucja jeszcze przed powołaniem jej do 
cia wzbudziła jaż w pewnych sferach roz- 
czarowanie, Lecz rezultaty działalności 
kasy będą widoczne dopiero po kilko-mie- 
sięcznej egzystencji, gdy rozpocznie oua 
wypłacanie zspomóg uczestnikom. Losy 
kasy, zdaniem p. Litwinowa-Faliuskija, znaj- 
dują się w rękach robotników, gdyż w za» 
rządzie słanowią większość, Z chwilą 
otwarcia tych kas rozpocznie się nowa era 
w życiu robotnika rosyjskiego, nie będzie 
już nędzy podczas choroby, lub kalectwa. 

Przedstawiciel robotników, a zurazem 
prezes kasy. p. Iwanow, w odpowiedzi na 
przemówienie p. Litwinowa-Falinskija, za- 
zn: czył, iż robotnicy zupełnie nie uwa- 
żają nowej kasy za instytucję, mającą po- 
łożyć kres nędzy robotniczej. Kasy będą 
tylko etapem dalszej walki, „Źresztą* — 
skończył przemówienie p, Iwanow robot- 
nicy żądali nie takiej formy ubezpieczenia, 
jakie im teraz ofiarują. Jeżeli jesteśmy 
uczestnikami kasy, to tylko dlatego, że 
dzięki niej mamy możność zorganizowania 
się: przekonaliśmy nareszcie rząd, iź muei 
przyznać nam prawo zrzeszania się”. Mowa 
p. Iwanowa, gorąco przez robotników okla- 
skiwana wywołała na obecnych olbrzymie 
wrażenie. 


so 


Z Litwy i Rusi. 
Znowu rewizja. 

Skutkiem rewizji wydziału prawnego 
kolei Południowo-Zachodniej, odbyły się 
rewizja w innych wydziałach, pomiędzy in- 
nemi w sekcji rozpatrywania pretensji. 0- 
becnie z rozporządzenia naczelnika kolei 
W. Szmita specjalna komisja, składająca 
się z 6 urzędników z p. Stiepurą na czele, 
dokonywa ponownej rewizji spraw wspom- 
nianych już wyżej wydziałów oraz sekcji 
nieprawidłowych poborów. 

W danym wypedku, jak i poprzednio, 
komisja poszukuje śladów nadużyć z frach- 
tami kolejowymi, które skupiały się w wy- 
mienionych trzech wydziałach. 


Po rozpatrzeniu przez komisję, nic- 


Faljeton sportowy. 


Wycieczki piesze i chód sportowy. Kronika: 
footbal, kolarstwo, atletyka i gimnastyka. 


=< 


Wędrówki piesze nie stanowiły naj- 
pierwotniej osobnego ćwiczenia, jako ta- 
kiego, lecz były naturalnym wynikiem 
woli człowieka w kierunku poruszania się 
z miejsca na miejsce. Dopiero z biegiem 
czasu, w miarę rozrostu i polepszania się 
komunikacji, kiedy piesze wędrówki stały 
i yteczne, zaczęto znowu urządzać wy- 
turystyczne, już to dlatego, aby po- 
zostać z naturą w kontakcie, już też trak- 
tując je, jako ćwiczenia fizyczne dla wzmoc- 
nienia osłabionych mięśn amierających 
organów. Wtedy dopiero mówić można o 
wędrówkach w znaczeniu sportowem. 

Sport ten przyjąć się powinien w jak 
najszerszych masach, żaden bowiem ruch 
nie uadsje się tak, bez wyjątku dla każ- 
dego, jak ruch, spowodowany wycieczkami 
pieszemi. Mogą brać w nich udział bez 
przygotowań i bez kosztów starsi i młodsi, 
mężczyźni i kobiety, zawsze z niemałą ko- 
rzyścią, 

Żadne ćwiczenie nie działa tax dodat- 
nio na wszystkie bez wyjątku organa cało- 
wieka, jak ó Powodem do tych 
wprost ba, skutków sportu pi 
szego jest zapewne ta okolic: 
czenie następuje tak wolno, iż nasze organa 
mogą się łatwo do wyniku przystosować i, 


że przemiana materji idzie zawsze w 
parze z zapotrzebowaniem pokarmu. 

Prócz tych wartości fizjologicznych 
dochodzą jeszcze momenty o znaczeniu 
moralnem; człowiek czuje się wśród natury 
swobodny i wolny od jarzma, jakie nań 
włożyła nasza nowoczesna kultura, Zapo- 
mina na chwilę o trudach i przeciwień- 
stwach życia codziennego, odświeżai umysł 
i serce i wraca do domu pokrzepiony na 
duchu i ciele. Po wycieczkach pieszych 
rośnie apetyt, pogłębia się sen, zdrowie 
wzmacnia 1 utrwala, Ludzie, dbający o swe 
zdrowie znają dobroczynny skutek wędró- 
wek, a wielcy atleci, aby tylko wspomnieć 
Cyganiewicza, są zarazem gorliwymi zwo» 
lennikami sportu turystycznego. 

Zupełnie czemś innem jak zwyczajna 
wycieczka, jest „chód“ na wytrwałość, lub 
pewną odległość, w znaczeniu czysto spor- 
towem, używany w zawodach pieszych, 

Ponieważ zawodnik chcąc uzysk 
większą szybkość, mimowoli przechodzi z 
chodu w bieg, przeto określono dokładnie, 
co należy rozumieć pod pojęciem chodu 
sportowego. 

Odnośbe przepisy brzmią: „Przy cho- 
dzie zawodniczym musi pięta nogi przed- 
niej tek długo dotykać ziemi, dopókąd na 
niej spoczywają jeszcze palce nogi tylnej“. 

Chód, najpospolitszy objaw ruchu ciała 
ludzkiego, traktowany jako sport, jest je 
nem z najtrudniejszych ćw czeń lekko- 
tycznych. Pozornie jednostron Ww Trze- 
czywistości kształci ciało w wielu kieru 
kach, Rozwój chodu jako sportu, j 
zawsze następstwem rozpowszecknienia ti~ 
rystyki pieszej; z niej dopiero wyłania się 


dążenie do systemizowania ispecjalizowania 
chodu samego dla siebie. 

Chód sportowy ma znaczenie dla ogól- 
nego rozwoju ciała, dzięki rytmicznemu 
ruchowi rąk i nóg, wyrabiającemu bardzo 
silnie muskulaturę brzucha, piersi, grzbietu 
i ramion, przyczem głębokie oddechanie 
na świeżem powietrzu, wykształca płuca 
i serce. Badania D-ra Smitha z Berlina 
stwierdziły niezbicie korzystny wpływ 
chodu na serce, Przedewszystkiem odpo- 
wiedni trening zwiększa zdolność serca 
do wysiłku bez uszczerbku dla zdrowia, 
Między wysiłkiem (sportowym a wielkością 
serca istnieje ścisły związek, mianowicie 
sporteman, posiadający serce o małej obję« 
tości uzyskuje lepsze wyniki. Powyższa 
twierdzenie oparto na podstawie szeregu 
badań roentgenograficznych. Wskutek łat- 
wości przekróczeń, więcej szkodliwymi są 
dla serca sporty, przy których ciało bywa 
podnoszone i wprawiane w ruch nie własną 
siłą, leez przy pomocy innych sił, ianych 
przyrządów. Tak więc np. w kolarstwie, 
więślarstwie, pływaniu i t. d. wskutek na- 
tężenia poszczególnych grup mięśniowych 
niezależnie od poruszania Bię całej masy 
ciala, przekroczenia są łutwie aniżeli 
przy chod biegu í skoku. uda 
chodu sportowego polega na łatwości przej 
ścia w bieg, lo też wymaga się, aby pięta 
nogi wysuniętej naprzód dotykała ziemi, 
dopóki na niej spoczywają jeszcze palce 
nogi pozostającej w tyle. 

Przy chodzie sportowym należy stopę 
sta prosto w kierunku chodu, nigdy 
na zewnątrz, a to w tym celu, aby odbicie 
się następowało przy pomocy całej stopy, 


a nie jedynie wielkiego palta, Postawa 
powinna być prosta, piersi naprzód, głowa 
nieco wzniesiona, ciężar ciała ma spoczy= 
wać na tylnej nodze, z której przenosi się 
na przednią, gdy pięta przednia dotknie 
ziemi, Ramiona zgięte w łokciach powinny 
być odchylone na zewnątrz nieco ku ty- 
łowi. Praca ramion jest bardzo ważną, 
przy pchnięciu ramienia wprzód pracuja 
jego górna część, pięści wznoszą sie aż na 
wysokość brody. Krok zbyt duży jest mę- 
czący, krótkość jego wynagrodzić można 
szybkością, 

Chód pojęty w ten sposób jest trudnym 
to też zaczynając trenować, trzeba 
przedewszystkiem dbać o wyrobienie stylu, 
przy szybkości co najmniej 8 minut na ki- 
lometr; długości tej nie należy przekraczać 
w początku, dopiero wyrobiwszy należycie 
styl, można zwiększać tempo. Jednakże 
trening nie powinien na tem przestawać; 
ćwiczenia oddechowe, przy których należy 
nabierać teha nosem, a wypuszczać wsłami, 
dalej ćwiezenia przysiadowe, a zwłaszcza 
wszystkie kombinacje wychyleń ciała od 
bioder, dẹ niezbędne dla racjonalnego tre- 
ningu, 

Podobnie jak przy biegach istnieje i 
przy chodzie podział na krótkie i długie 
mety, 


Krótkie rozpoczynają się od 500 m. i 
dochodzą do 10 kim, mogą być także „cza- 
sowe” n. p. jednogodzinne, Są to chody 
najtrudniejsze, gdyż chodzi tu o szybkość, 
co pociąga nawet dla wytrawniejszych nie- 
bezpieczeństwo przejścia w bieg, za va na- 
stępuje dyskwalifikacja przez sędz 
Bardzo dobrem jest używanie, podo- 


Nr. 88. 


„GAZETA ŁÓDZKA 


które sprawy oddane zostaną władzom śled- 
czym, „Przy rewizji asystują urzędnicy 
policji. 


Z Warszawy. 


Echa krwawych porachunków, 

Wezoraj w gabinecie medycyny śądowej 
przy ul Teodora, dokonana została sekcja 
zwłok zabitego onegdaj na ui. Kościelnej maj- 
stra przędzałni na Woli; Korneljusza Hein- 
richa, 

Z aresztowanych w związku z tą spra- 
wą około 60 robotników przędzalni, wypusz- 
ozono na wolność, do więzienia śledczego 
przy ul, Pawiej odesłano jedynie 11 ostatnio 
wydalonych  robotnie, które, jakżeśmy to 
wozoraj zaznaczyli, zamierzały wywieźć na ta- 
ozkuch za bramę majstra przędzalni Tomae 
szewskiego, 

Aresztowane robotnice oddano do -rozpo 
rządzenia sędziemu śledczemu II rewiru pow. 
warszawskiego, który pod kierunkiem podpro* 
kuratora sądu okręgowego warszawskiego 
prowadzi w tej sprawie śledztwo. 

Stan zdrowia ofiar krwawej strzelaniny, 
według zasiągniętych w szpitalu Dzieciątka 
Jezus informacji, zacznie się poprawił. 

Jedynie stan zdrowia Bronisławy Kula- 
wiakówny, ze względu na nszkodzenie przez 
kulę brauniugową wychodzących z mlecza 
pacierzowego nerwów ruchowych nożnych jest 
bardzo poważny, choć zejwzględu na młody 
wiek rannej nie jest beznadziejnym. 

Okazało się, że w krwawej strzelaninie 
brało udzisł 11 ludzi, t, j 10 młodzieńców 
działających pod komendą jakiegoś starszego 
osobnika, widocznie ich dowódey, który, jak 
to stwierdzają świadkowie, osobiście w strze- 
laniu udziału nie brał. 

Rola jego ograniczyła się do wysspiegoe 
wania wychodzących majstrów fabrycznych i 
do wydania rozkazu strzelania, 

W ciągu dzisiejszej nocy władza śledcze 
przedsięwzięły zarządzeniu mające na celu 
aresztowanie uczestników strzałów, 

Zarządzenia te i ich wyniki trzymane są 
w tajemnicy, 


Repertuar 
Teatru polskiego w Warszawie. 

Czwartek du, 16 b, m. „Krakowiacy i 
Górale“. 

Piątek dre 18 b. m, 
Bige“, 

Sobota du. 
Bige“. 

Niedziela dn. 20 b. m. o godz, 3 i pół 
po poł. „Krakowiacy i Górale", wieczorem 
„Miodowy miesiąc". 


„Miodowy mie- 


19 b. m. „Miodowy mie- 


2 sąsiedztwa. 


Akcja ratunkowa w Pabjanieach. 

(gs) Ws wtorek, dn, 15 kwietnia o godz. 
8-ej wieczorem w Domu ludowym odbyło się 
1l-te posiedzenie komiteta do niesienia po- 
mocy dla pozbawionych pracy. 


sekretare p. Kazimierz Pqczkiewiez odczytał 
sprawozdanie kasowe. 

Na ręce komitetu wpłynęłó w dochodzie 
5,998 rb. 51 kop., wydatkowano 3,090 rb, 
5 kop. 

W ostatnim tygodniu udzielono wspuró 
45 rodzinom, pieniędzmi 36 rb. 25 kop, wy” 
dano bonów do sklepu apożywczego „Społem* 
70, wysłano do pracy 162 osób. Wypłaco- 
no za roboty w ostatnim tygodniu 467 rb. 
84 kep. 

Przy drogach pod lasem miejskim wy- 
kopuno 628 preuty rowu za sumę 155 rb, 
75 kop, w parku miejskim przy regulowa- 
niu brzegów rzeki Dobrzynki pracowało 62 
robotników, 10 robotników w ogrodach przy 
szpitalu miejskim i ochronie, resztę robotni- 
ków zajęto w parku miejskim poza atrzel= 
nicą. 

Zebrani upoważnili p. Lorentowicza do 
remontu drogi przy rzeźni miejskiej, do po- 
wyższych rebót prezydent miasta, p. Schreyer 
dostarczy 30 ludzi ze swego rewiru. 

Nastepne posiedzenie odbędzie sżę dnia 
22 kwietnia w Domu ludowym, 

Zebranie hurtowni chrześćiańskiej w 
Pakjanicach. 

(g) W niedzielę, dn. 18 kwietnia o go» 
dzinie 4-ej po południu w sali Towarzystwa 
sportewego przy ulicy Bocznej odbyło się 
drugie organizacyjne zobranie założycieli hur- 
towni ohrześcjańskiej w Pabjanicach przy u= 
dziale 150 osób, przeważnie drobnych wła= 
ścicieli sklepów spożywczych, kolonjalnych, 
łokciowych i t p. 

Zebranie zagaił ke, Edward Gotz, na 
przewodniczącego powołano dr. W. Jaraii= 
skiego, który na asesorów zaprosił ks. Zału= 
skę, pp. Kneblewakiego, Tunkiewicza, Biel- 
skiego, Majchrzakowskiego, a na trzymającego 
pióro p. Wojtałowicza. 

Odczytano i przyjęto protokuł z poprze- 
dniego zebrania, poczem komisja, złożona s 
ks. Gotza, p. Karpiewskiego i innych, przes 
usta przewodniczącego p. Kopjasa zukomuni- 
kowała, iż na listę udziałowców do tej pory 
ampisało się 40 osób, 

Po przemówieniach ks. Gotas, ks. Zału- 
ski, p Chodkowskiego i dr. Jarnińskiego je- 
dnogłośnie uchwalono, aby hurtowuię zało- 
Łyć jako Towarzystwo firmowo - komandy= 
towe. 

Uchwalono wypuścić akcje czyli udziały 
po 50 rb, przyczem każdy członek obowiąza- 
ny jest wnieść najmniej jeden udział, najwy- 
Żej znś mieć może 10 udziałów, t. j. 500 rb. 
Upoważniono komisję do otwarcia rachunku 
hurtowni w kasie pożyczkowo-oszczędnościo* 
wej przy ul, Długiej 48, 

Do tejże kasy udziałowcy winni są wnieść 
swe udzinły dlą uformowania liaty udzia- 
łowców, 

MW początku maja odbędzie sią walne 
zebranie udziałoweów hurtowni, na którem 
będą mieć prawo głosu tylko te osoby, któ. 
re do 1 maja wpłacą połowę udziału, pozo= 
stali zaś będą mieli prawo tylko głosu do- 
radczego bez prawa głosowania, 

Projekt aktu rejentaluego w sprawie 
hurtowni zostanie- ukończonym do 31 maja, 
a 2 czerwca akt rejentalny zostanie podpisa* 
my przez udz 


stawia korek, trzymany w dłoni, przez to 
wysiłek nie idzie na marne, a pobudza się 
enereja pracy ramion, 

Chód na dłuższe mety ograniczony 
do pewnych wysokości przez związki 
-alletyczne. Tak np. w Niemczech od 
roku 1908 wynosi maximum 100 kilomet- 
rów. Z dawniejszych należy wymienić 
chody Magdeburg— Berlin 137, Drezno — 
Berlin 202, naokoło Berlina 216 km. 


Z powodu niespodziewanego powrotu 
zimy i niezwykłych opadów śnieżnych, 
sły na naszych boiskach wszelkie gry i 
vy ruchowe. Także licznie uczęszcza” 
ny w ostatnich czasach tor kolarski w Hee 
lenowie świeci pustkami, 

Sr a wyrządziła naszym kola- 
rzom poważną dywersję, opóźniając zna- 
cznie potrzebny przed zawodami 
Także iedzi i i 


ns 


szą okolieę hodzi nie przyszły do 
skutku wskutek zmiany pogody, 

Tylko footbaliści łódzcy nie dają za 
wygrane i mimo przenikliwego zimna zapo- 
wiadają na najbliższą miedzielę zawody o 
mistrzostwo pierwszej i drugiej klasy. W 
niedzielę spotkają się „Touring-Club“ z khu- 
bem  „Nevcastle" przed południem oraz 
„bódzki klub sportowy* ze „Sport und Turne 
vereinem* po południu. 

O ile zawody te dojdą do skutku, o~ 
czekiwać należy zaciętej walki między dwo" 
ma pierwszymi klubami, które nio zanied< 


bują—o 
rącz rz ich, Za- ków, aby u Będzie to 
ciskające się pięści trafiają na opór, jaki jeden z ważniejszych w pierw- 


Najbliższe posiedzenie delegatów klu- 
bów piłki nożnej odbędzie się w poniedzia= 
łek z następującym porządkiem dziennym; 

Odczytanie protckółu z ostatniego po« 
siedzenia, sprawa utworzenin kolegium sę- 
dziów, sprawa protestu „Touring-Clubu* z 
powodu dyskwalifikacji Walmanna, sprawa 
niełojalnego przeciągania graczów z posz 
czególnych klubów, wprowadzenie trzech- 
miesięcznego zamieszkiwania w Kodzi dła 
świeżo przybyłych graczy oraz sprawa 
zmiany dotychczasowych formalności przy 
zgłaszaniu protestów. 

Jakkolwiek istnieją między klubami 
poważne różnice co do poszczególnych pun“ 
któw, spodziewać się należy, że sprawy po” 
wyższe zostaną załatwione zgodnie i w du- 
chu sportowym. 

W ubiegłą sobotę i niedzielę odbyło 
się w Towarzystwie łódzkieh atletów przy 
ulicy Mikołajewskiej, rekordowe dzwiganie 
ciężarów. Ustanowiono sześć nowych re- 
kordów łódzkich. 

Przypomnteć również należy pokaz 
gimnastyczny, który urządza Towarzystwo 
roawoju fizycznego w ssłi hełenowskiej w 
niedzielę dnia 30 b. m., którego program 
znany już jest czytelnikem a kroniki. 


B. M. 


17 kwietnia 1913 reku. 


Na listę udziałowców napisało się joez- 
oze wiele osób po skończeniu zebrania, W tem 
2 kupców z Łasku, 

„Trójkąt małżeński. 


(4) Słusarz miejscowej fabryli. Teodor 
Czurin Żył bardzo niezgodnie z >an swą 
Elżbietą, 


Zrozpaczona małżonka unalazła jednak 
pocieszyciela w osobie Antoniego Kardasza 
dróżnika na kolei kaliskiej i nie wiele my- 
śląc uciekła od męża do kochanka, potem 
zaś, oboje pod nieobecności męża przyszli do 
jego mieszkania i wynieśli wszystkie rzeczy. 
Ogołocony, tylko z rogami, mąż udał się o 
pomoc do policji. 

Rieomal żywcem ugotowana. 


(d) W fubryce Krusche i Endera, w je- 
dnym z oddziałów, mianowicie w trajberni u 
hekla na sali niema pieca, wobec „czego ros 
botuice odgrzewają sobie śniadania i obiady 
przy piecu maszynowym t, zw, szlichcie, na. 
pełnionej ukropem. 

Jedna z robctnie, Marjanna. Zuzańska 
przy odgrzewania kawy, nieostrożnie zbliżyła 
się do wału transmisyjsego, który ią porwał 
za sukienkę i rzucił o rozpaloną szlichtę. 

Niechybuej śmierci Z. uniknęła dzięki 
przytomności koleżanek, które przytrzymały 
ja nad śmiertelną ozeluścią i zatrzymały mae 
szyny. Z. ciężko poparzoną i przygniecionem 
żebrem odwieziono do szpitala miejskiego. 

nS$więto kwiatka! w Zgierzu» 


(e) Zarząd zgierskiego Towarzystwa o= 
pieki nad biednemi dziećmi, pragnąc powięk= 
szyć fundusze przeznaczone pa wzniesienia 
własnego domu, projektuje urządzić w maju 
r. b, święto kwiatka, na wzór takiegoż ńwięe 
ta, urządzonego w r. 2. 

Pozwolenie władz na to już uzyskano, 
wobec czego termin święta kwiatka zostanie 
w tych dniach wyznaczony, a _ jednocześnie 
rozpoezną się zabiegi zarządu Tow. w celu 
pozyskania osób mających brać udział w 
sprzedaży kwiatka, 

Wedle wszelkiego prawdopodobieństwa 
święto kwiatka wyznaczone zostanie na 11 
maja, t.j. na pierwszy dzień Zielonych 
Bwiątes, 

Epizootja:. 

(c) W Ambrożewach, w pow. łęczyckim 
ukazała się śród bydła rogatego epidemja zas 
palenia płue. 

Celem stłumienia zarazy w zarodku, za- 
rządzono rozległa środki zaradcze. 

Kradzieże koni w brzezińskiem. 

(6) W tych dniach, w nocy wa wai Po- 
pielawy, ze stajni włościanina Antoniego Płu- 
ciennika, iewiadomi złoczyńcy uprowadził 
konia wartości 70 rb. 

— Tejże nocy we wsi Zawady, w gmi- 
nie Łazisko, włościaninowi Wojciechowi No- 
wakowi, Bkradziono konia wartości 100 rb. 

Wybory sędziego gmin. 


(d) Na wczorejszem zebraniu gminuem 
gminy Bruss, powiatu łódzkiego obywatele 
gminy wybrali na kandydata sędziego gmin- 
nego 6 okręgu pow. łódzkiego (osada Kou- 
stantynów), p. Romana Józefa Szaniawskiego. 
P, Szaniawski otrzymał również większość 
głosów w gminach Puczniew, Brójce i Babi- 
20 w Kazimierzu, a w gminie Razew obywa« 
tele Konstantynowa na nowego kandydata wy- 
brali p. Teodora Majznera, wójta gminy, 


m 


Pabjanicka szkola handlowa. 


W  Pabjanicach, w gmachu szkoły han- 
dlowej odbyło się zebranie rodziców dzieci, 
kształoących slę w pabjanickiej szkole han- 
dlowej, z udziałem rady pedagogicznej, przy 
udziale 85 osób, a 200 zaproszonych, 

Zagaił posiedzenie kierownik szkoły, dy- 
rektor H. M. Lipski, poczem sekretarz rady 
pedagogicznej odczytał 8 referatów, miano wi- 
cie; © rygorze ucznia, o spóźnianin i opusz- 
czaniu lekcji, o gimnastyce, o kontroli stopni 
przez rodziców, o zachowaniu Bię uozni poza 
lekcjami, o korepetycjach, o ktancjach ucznio- 
wskich i o wpłacaniu wpisów. 

Statystyka sporządzona przez dyrektora 
p. Lipskiego, wykazuje, że w ciągu 9-letnie- 
go istnienia szkoły utrzymania dziecka w 
szkoła wynosiło przecigtnie 160 rb. rocznie, 
za co szkoła otrzymywała zaledwie 89 rb. od 
każdego dziecka zntem szkoła dokładała 77 
rb, rocznie, 

Dla podtrzymsnia egzystencji szkoły 
przyczyniają się niebywałą ofinrnością firmy 
pabjaniekie Krusche i Ender, R. Kindler i 
R. Bacuger. 

Powyższe firmy dają gmach, elektrycz- 
ność, oraz dokładają corocznie od 16 do 21 
tysięcy rb. gotówką na utrzymanie szkoły, 
Towarzystwo pomocy dla niezamożnych uczni 
szkoły haudłowej daje uorocznie około 2,000 


rb. dp tego jeszcze dochodzą inne drobni 
źródła. 

Po odczytaniu finansowego referatu p. 
Kaz. Pączkiewiez postawił wniosek, poparty 
przez p. Lipskiego i przyjęty jednogłośnie 
przez obecnych, wyrażający najwyższe uu 
nie wymienionym firmom Krusche i Ender, 
R. Kindler i R. Saenger za czyu obywatelski 
popierania szkoły, 

Przyjęto wniosek dyr. Lipińskiego o wpro« 
wadzaniu opłat przy zapisach nowowstępują: 
cych uczni, a to w celu powiększenia tuudu- 
nzów na pomoce naukowe, przyrządy, mapy 
i t. d, norma opłat wyniesie: od watępuej do 
IV-ej klasy po 3 rb, od IV do VII po 6 rb, 
od ucznia, 

W końcu zebrani za gorliwą troskliwość 
nad egzystencją szkoły wyrazili gorące po- 
dziękowanie radzie opiekuńczej, mianowicie p. 
Oskarowi Kindlerowi (prezesowi), p. Teodoro= 
wi Kruscho (wice-przewodniez;cemu), p. Fae 
liksowi Krusche, p. Robertowi Saengerowi, p. 
Teodorowi Hadryanowi i dyr, H, M. Lips- 


kiemu. 
E. K. 


Kalendarzyk. 
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Bziś Aniceta P, M. 

Jutro Bogumiła W. 

Imiona słowiańskie: dziś Gościsiawa 
jutro Włodzimierza, 

Wschód słońca o g. 5 m T. 
Zachód  ,„ „ „= 
Długość dnia „18 „ 59. 

Teatr Polski. Dziś i jutro wiecz. „Doe 
żywocie”. 

Teatr Popularny. Dziś wiecz. „lntry 
ga i miłość”, Jutro wiocz. „Dziewica orlomiska” 

Kinematografy. Odeon, Casino, Lans, 
Omza, The Bio Express, Optique Parisionne, 
Medórne, Nowe interesujące programy. 

Bibijoteka Stebelskich. (Mikołajew» 
ska 59) otwarta codziennie od g. 9-ej do 3-0] 
wieczorem, w niedziele i święta od l-oj do 
rej PP" z 

Czytelnia pism Tow. „Wiedza*, 
(Piotrkowska 108), otwarta od g. 6 po poł, de 
10 wiecz., a w niedziele i święta od godz, 10-ej 
rano do godz. 10-ej wiecz. 

Muzeum nauki i sztuki. (Piotrkow 
ska nr 91), otwarte codziennie od godziny 4-ej 
po południu do 10 wieczorem, w niedziałę i 

iwięta od godziny l2-ej w południe do 10-ej 
wieczorem. 


—— 


KRONIKA. 


Z żałobnej karty. 

15 b. m. zakończył życie w Berlinie 
á. p. Zenon Anstadt, 

Zmarły, będąc stałym mieszkańcem 
Zduńskiej Woli, brał jednak czynny udział 
i w życiu łódzkiem: należał pomiędzy ins 
nemi do założycieli tramwajów miejskich 
w Łodzi. 

W Zduńskiej Woli, oprócz prowadze- 
nia wielkiego browaru, by! członkiem zas 
rządu Towarzystwa wzajemnego kredytu; 
wszędzie pozostawił po sobie szezery i 
głęboki żal, jako człowiek wyjątkowo czyne 
ny i uczynny, e 


. » 

Wczoraj zwał we Wrocławiu Rudolf 
Ziegler, kupiec łódzki, w 68 roku życia. 

Zmarły brał udział w życiu handlo- 
wem, był również czynnym uzłonkiem wies 
lu towarzystw flantropijnych, 

Urodzony w 1845 r. w Rawiczu na 
Bzlązku uczęszczał tamże do szkół a ns» 
atępnie przybył do Łodzi gdzie wstąpił do 
firmy Karola Gehliga. 

Następnie założył własny skład ches 
mikalji i towarów kolonialnych, który 
dzięki pracowitości i zdolnościom zmarłego 
stał się jedną z największych firm naszego 
miasta. Y 

O współudziale zmarłego w życiu pu- 
blicznem świadczą najlepiej piastowane 
przezeń godności. 8, p. Rudolf Ziegler był 
wiceprezesem łódzkiego chrześcijańskiego 
towarzystwa dobroczynności, prezesem Zą= 
rządu łódzkiego banku handlowego, preze- 
sem rady nadzorczej łódzkiego miejskiego 
towarzystwa kredytowego i wiału innych 
instytucji. 

Z komitetu obywatłelskiegó. 

Wezoraj wieczorem odbyło się tygod- 
niowe posiedzenie komitetu obywatelskiego 
dia niesienia pomocy bezrobofnym, pod 
przewodnictwem p. A. Daubego. 

Na zebraniu wczesajszem *yłoniły sią 
dwa wnioski, a mianowicie, ażeby po e- 
leniu zapomóg na tydzień bieżący zawiesić 
działalność komitetu, według wniosku dru- 
giego, aby udzielić zapomóg jeszcze w 
przyszłym tygodniu. Zabrani przychylili sią 
do tego ostatniego. 


Następnie uchwalono zwrócić sig do 
naczełników okręgowych o szezegółówy wy« 


GAZETA ŁÓDZKA*—17 kwietnia 1913 r. 


taz osób, które otrzymały wsparcia od*ko- 
nitetn, 

W wykazie tym ma być podany do- 
ładnie wiek i stosunki rodzinne wyszcze- 
nych, a mianowicie w tym celu, aby 
e otrzymywali młodzi, nieobar- 
izeni rodziną robotnicy, którzy nie chcą 
tgluszać się do robót publicznych. 

Naczelnicy okręgów powinni przytem 
wić wyczerpujące sprawozdania 
Iwej dotychczasowej działalności. 

Dalej s atowano, że robotnicy, 
którzy na roboty rolne zagranicę 
powrócili do kodzi. W dniu wczorajszym 
przeznaczono na wsparcia 6,878 rb. 66 k. 
Położenie poprawiło się w niektórych o- 
tręgach. 


Z fabryk. 

(0) Adminiateacja fabryki Teodora Fin- 
Mera, przy ui. Juljneza nr, 28, zawiadomiła 
władze, oraz robotników, iż praca w fabryce 
sbecnie będzie (rwać tylko 10 godzin na 
Tobẹ. 

— W fabryce „Konel i Wiener* przy ul. 
dkładowej nr. 39 zredukowano ilość pracy 
ło 5 dni w tygodniu 

Wycieczka krajoznawcza. 

(c) Łódzki oddział polskiego Tow. kra- 
putot urzedze w niedzielę nadchodzącą 
la swoich członków wycieczkę do  Mileszek, 
jelem zwiedzenia tamtejszego kościoła. 

Esperanto, 

(d) Znów w Łodzi nam przybyła nowa 
placówka „języka przyszłości”. 

Wezoraj wieczorem w lokalu Stowa- 
rzyszenia nauczycieli przy uliey Połud- 
niowej odbyło się w 2-gim terminie erga- 
mizacyjne zebrauie członków założycieli 
1ódzkiego  Stowurzyszenia esperańntystów. 

Posiedzenie zagaił p. Gorman, na 
przewodnicząc 
mana, aSes0 panna Tyber 
Alter, pióro trzymał p. D, Klotz. P: H. 
Zimmerman w swem przemówieniu zazńią* 
jomit zabranych z celami Stow, 

Na czlonków. Stow. zapisali się wszy* 
ścy obecni w liczbie 42 osób. P. Alter 
odczytał ustawę, którą jednogłośnie zatwier- 

poszem odbyły się wybory człon 

du z. następującym rezultatem: 

prezes p. Zimmerman, wiceprezes p. 8. 
Bzule, sekretarz L, Klotz, kasjerka p. E. 
Hepner, bibijotekarz p. Aronow, gospodarz 
Bzpecht, członkowie zarządu: I. Alter, Bia- 
łocerkiewski, Goldberg i Wągrowski. 

Lokal Stow. mieścić się będzie przy 
alicy Południowej 20, ma prezesa honoro- 
wego wybrano jednogłośnie założyciela ję- 
byka, czcigodnego profesora Zamenhofa, 
poczem uchwalono zawiadomić go specjalną 
depeszą. 

Ke Stow. wzaj. pem. prac. składów 
tecznych m. Łodzi. 

(d) Stowarzyszenie wzajemnej pomocy 
pracowników składów aptecznych pgubernji 
piotrkowskiej wynajęło lokal dlą Stow. 

rzy ulicy Piotrkowskiej nr. 56 wópólnie z 
lokalem Stowarzyszenia właścicieli składów 
nptecznych m, Łodzi. 

Na posiedzeniu zarządu Stow. uchwa- 
lono zorganizować specjalne wykłady nau- 
kowe dla drogistów, z dziedziny chemji, 
farmakologji i przyrodnictwa, w celu wy- 
kształcenia fachowego członków Stow. 

Dla osiągnięcia powyższego celu będą 
nrządzane odczyty pp. lekarzy, chemików, 
przyrodników, fachowe kursy. dla drogis- 

"tów, za minimalną opłatą dla członków 
Stow. 

W przyszłą miedzielę, 20 b. m. w lo- 
kalu Stow. e godzinie 7 wieczorem odbę- 
dzie się próbny pierwszy odczyt z dziedzi- 
ny chemji, wygłoszony przez magistra far- 
macji, p, M. Bzatza, 

Odczyt będzie wygłoszony tylko dla 
członków Stowarzyszenia. 


Koncert. 

W niedzielę 20 b. m. odbędzie się wiel- 
ee urozmaicony koncert urządzony przez chór 
śpiewaczy Stow. pod batutą p. Czubika w sali 
Stow. o godz, 8 po południu, a następnie o 
godz. 8 wieczorem przedstawienie — koło tea- 
$ralne Stow, odegra sztukę „Kmicie* H. 
Sienkiewicza. 

Lecznica dla xwierząt. 

(u) Poruszana niejednokrotnie na łaioach 
pism miejscowych, sprawa otwarcia leeznicy 
dla zwierząt, skłoniła praktykujących w ua- 
szem mieście lekarzy tutejszego garnizonu 
i wolno praktykującego lekarza—p. Szymona 
Wolmana do otwarcia takowej w połączeniu 
z wzorową kuźnią, prowadzoną przez uzdol- 
nionych fachowców, przy ulicy Leszno 34, 

Jako inowację kierowniey lecznicy zapro- 
wadzają stosowanie preparatów 606 i 914 
przy chorobach infekcyjnych, 

Przy lecznicy czynny będzie gabinet ba- 
kterjologiczny, w którym odbywać będą szeze- 
pionki djagnostyczne i ochrowne. 

Nowej placówce sanitarnej, brak której 


dotkliwie odoznwać się dawał, życzymy ze 
zwej trony powodzenia. Kierownikiem løs 
oznicy będzie lekarz wet. S, Wolman, 
Z Teworzystwa opieki nad zwierzę- 
tami, 
(0) Ogólne „zebranie członków łódzkiego 
oddziału Towarzystwa opieki nad zwierzętami 
w drugim terminie, prawomecne bez wzglę* 
du mna liczbę obecnych członków, odbędzie 
sią w piątek dnia 18 b, m, © godzinie 8-ej 
Że Zgrom, czeladzi siodi.-rymarskich. 
W niedzielę, dnia 20 b. m. odbędzie 
się o godzinie 8 po południu przy ulicy 
Benedykta M 26 ogólne zebranie czeladzi 
siodlarsko-rymarskich. 
Trup. 
(a) Onegdaj przy ul. Lutomierskiej obok 
domu M 5 znaleziono trap staruszki 80 let- 
niej, zmarłej widocznie skutkiem wycień- 
czenia, 
Zezwierzęcenie, 
(à) Władze policyjne zostały zawiado= 
mione przez zamieszkałego w domu XM 17 
przy ul. Zagujnikowej Bolesława Majznera, 
że jego córeczka, 8 letnia Eugenja wyszła do 
szkoły X 78 przy ulicy Przejazd, gdzie na 
schodach spotkał ją 20 letni nieznajomy ezło= 
wiek, i dopuścił się dem miej zbrodni 
przeciw moralności. 
W sprawie powyższej wszczęto śledztwo 
i poszukiwania, 
— Przy pracy. 


Wranciszea Wiśniewskiej robotnicy fabry- 
ki Hoffmanna i S-ka, przy ul, Pasaż Bzulca 
N 12, muszyna urwała prawą rękę powyżej 
łokcia, 

W stanie groźnym odwieziono ją do szpie 
talu Czerwonego Krzyża, 


— Upadok ze schodów. 

Emma Wróblewska, żona robotnika zamie- 
szkała przy ty Południowej M 84, spadłe 
szy ża rél v odniosła obrażenia głowy. 

— Pczy wyskakiwaniu z tramwaju. 

Józef Palkert, studniarz złamał lewe rae 
mię upadłszy na bruk, 

— W kłótni. 


W sklepie rzeźniekim przy ul. Bazarnej, 
Eli Rombolińskj,  ośmnastoletni czeladnik 
rzeźnicki uderzony w głowę żelaznym  cięża- 
rem funtowym odniósł poważne obrażenie, 

— zwichnięcie rękt. 

Żona t a Marja Lerek zamieszkała 
przy ul. Długiej 93, potknąęwszy się npadła 
tak nieszczęśliwie, że zwichnęła prawą rękę. 


Ae 


Teatr, muzyka i sztuka. 


Testr Polski. 

Z kaucelarji teatru Polskiego komuniku- 
ją nam, co nastepuje: 

— Dzisiejsza premjera, komedja AI. hr. 
Fredry pod tyt. „Dożywocie*, grana będzie 
według tradycyjnego sceuarjnsza krakowskie- 
go, wprowadzonego na tę scenę przez Józefa 
Rychtera, znakomitego wykonawcę Fredrow- 
skich postaci 

„Dożywocie“ obok „Zemsty“ i „Slubów* 
należy do najówietniejszych pereł dramatycz- 
nej literatury polskiej, daje też artystom wiel- 
kie pole do popiau. 

Popisową rolę Łatki wykona p. Orliń- 
GLi, Orgona p. Bednarczyk, Rózię p. Czecho- 
wska, Doktora p. Rydzewski, 

Benefis Aleksandra Rodmunda. 

— W sobotę na benefis utalentowanego 
artysty p. Rodmunda. dana będzie wyborna 
pełna humoru komedja Maurycego Hennequin'a 
p. t „Ulubieniec kobiet“, w której benefisant 
wykona tytułową rolę. 

Obsatię tworzą pierwsze siły teatru Pol- 
skiego, 

P. Rodmund, jako utalentowany i st- 
mienny artysta, który przez cały sezon dźwi- 
gał na swych barkach niezliczony poczet ról, 
zyskał sobie w zupełności zasłużone uznanie 
i sympatję publiczności, która niezawodnie na 
uroczysty ten wieczór swego ulubieńca zapeł- 
ni widownię doszózętnie. 

Teatr Popularny. 

Z kancelarji teatru Popularnego komuni- 
kują nam, co następuje: 

— Dziś we czwartek „Intryga i miłość” 
Schillera, 

— W piątek ukaże się po raz pierwszy 
wielka tragedja Schillera w 5 aktach 10 obra- 
zach z prologiem p. t. „Dziewica Orleańska", 
ze współudziałem znakomitej artystki Stani- 
ławy Wysockiej, która odtworzy wielką po- 
stuć Joanny d'Aro, 

Areydzieło wielkiego pisarza-poety oraz 
występ znakomitego gościa powinien ściągnąć 
tłumy publiczności na to  przedstawier 

zeza, że dzieło powyższe uznane za ni 
ze wszystkich utworów seeniczvych F, 
Schillera. 

W przedstawieniu przyjmuje udział cały 


zumpół teatru Popularnego prócz kilkudziesię: 
ciu atatystów stanowiących tło sztuki. 

— Wsobotę po południu po cenach naj- 
niższych „Jarmark małżeński" wesoła kumo- 
dja Okonkowskiego. 


—0m 


« Informacje handlowe. 


Sądy handlowe. 


Rada zjazdów przemysłu i handlu, w 
celu walki z bankructwami, uznała za ko« 
miegzne otwarcie szeregu- sądów handlo- 
wych, Ministerjum handlui przemysłu 7g0- 
dziło się na to. Ministerjum sprawiedliwo- 
ści zaś wypowiedziało się przeciwko temu, 
uważając za zbyteczne nawet sądy handlo- 
Ww iatniejące, a w ich liczbie i w War. 
Bzawie, rych atrybucje ministerjam pro- 
ponuje przykazać sądom okręgowym. 

Cło wywozowe od węgla w Hiemczech. 


Niemiecki kanclerz skarbu projektuje 
clo wywozowe od węgla w stosunku je- 
dnej marki od tonny, czyli 4 i pół kop. od 
korua. Właściciele kopalń rozpoczęli ener- 
giczną agitację przeciw tym projektom, wy- 
chodząc z zasady, że podatek spadłby na 
barki konsumentów krajowych. Dla Króle- 
stwa Polskiego sprawa ta o tyle nie jest 
obojętna, że zakłady gazowe zmuszone są 
posługiwać się węglem sląskim, jako koka 
sowym, zatem musiały by ponieść ciężary 
cła, Co do innych konsumentów polskich, 
sprowadzających węgiel śląski, te prawdo= 
podobnie cła w części tylko by zapłacili. 
W ciągu pierwszych 11 miesięcy 1912 ro- 
ku przywieziono do Królestwa Polskiego 
68,546,000 pudów, czyli 1,014,000 tonu. Od 
ilości tej clo wyniosłoby miljon marek. 

Cło wywozowe od platyny. 

Rada Państwa przyjęła wniosek prawo- 
dawczy Dumy, aby przy wywozie platyny 
surowej zagranicę pobierane było cło w 
wysokości 30 */, ad valorem. Wniosek ten, 
wobee kilka poprawek, poczynionych w 
Radzie Państwa, powraca jeszcze do Dumy. 
Kanał Panamski i opłaty za |przejazd. 

W jesieni r. b. otwarty ma być dla 
żeglugi międzynarodowej kanał Panamski. 
Stany Zjednoczone chcą faworyzować stoki 
amerykańskie ksbotażowe,  Zaprotestów: ła 
przeciw temu Anglj Zmiana prezydenta 
Uuji kw stję tę znowu wysunęła ma porzą- 
dek ydent przychyla 
się do myśli, aby wszystkie narodowości 
były jednakowo traktowaue. Prawdopo= 
dobnie zatem obejdzie się bez sądu rozjem- 
czego, którego domagała się Auglja. 

Spożycie (wszechówiatowe bawełny 
i ileść wrzecion, 


Podług zestawień amerykańskiego „Cen- 
snsbureau* w całym dwiecie w roku 1912 
czynnych było w przędzalniach bawełny 
140,996 tysięcy wrzecion (w roku 1900 — 
105,681 tysięcy wrzecion), bawełny spożyły 
wszystkie yrzędzaluie 20,597 tysięcy bel 
w roku 1910—15 miljonów bel. 

Brak ropy naftowej. 

Komitet rady zjazdów przedstawicieli 
przemysłu i handlu omawiał szeroko kwe- 
stję braku ropy naftowej. Komitet posta- 
nowił utworzyć specjalną komisję, której 
polecono wyczerpująco zbadać tę sprawę 
i zebrać odpowiednie materjały, Materjały 
te mają być oddane przedstawicielom tych 
zarządów, które będą odpowiadały na przy- 
jętą przez Dumę interpelację w sprawie 
syndykstu naftowego. 

Przemysł, a kolejnictwo, 

Rada Ziazdów przedstawicieli prze- 
mysłu rosyjskiego zaczęła opracowywanie 
memorjału, traktującego o rozwoju przemy- 
słu w, Rosji w ostatniem 10-leciu; kwestja ta 
związana jest z budową kolei. Zrzeszeni 
w Radzie Zjazdów przedstawieieli prze- 
mysłu i handlu przemysłowcy twierdzą, że 
istnieje niebezpieczeństwo zastoju w prze- 
myśle, wskutek tego, iż rozwój przemysłu 
niewspółmierny jest z rozwojem sieci dróg 
żelaznych, 


Ostatnia poczta. 


Projekt reformy kontroli państwowe 


W memorjule o budżecie kontroli pań. 
stwowej wyliczono „niewygody“, — związane 
z tem, że kontroler państwowy jest jednocze- 
Śnie członkiem rządu. 

Kontroler państwowy zależy w swoich 
postanowieniach od rady ministrów i nie sga- 
dza się na wydawanie Dumie odpowiednich 
materjałów. 

W skutek tego III Duma przez 5 lat 
swego istnienia nie była w stanie potwier- 
dzió nawet raportów buchełteryjnych kontroli 


państwowej, Co zaś do raportu rewi 
go to go jeszcze nie rozpoczęto, 

Trzecia Duma nieraz wyrażała chęć za 
wiązania ścisłych stosunków pomiędzy Dumą 
s koutrolą reorganizacji tej ostatniej na ga- 
wadach samodzielności, ale te pragnienia się 
nie ziściły, 

Dlatego BSzingarew proponuje raz jes 
wyrnzić następujące życzenie; zorganizov 
samodzielną i niezależną kontrolę pońst vc 
s kontrolerem na czele, będącym po zu redy 
ministrów; dalej zasadniczo stworzyć rasado, 
że wyżsi urzędnicy kontroli państwowej nie 
mogą być zmieniani, zaprowadzić taki eposdb 
postępowania, że kontrola państwowa okszy- 
wałaby izbom prawodawczym zarówno mater: 
jały rewizyjne, jako też wnioski koptroli co 
do projektów budżetów departamentów oraz 
eo do pojedyńczych spraw finansowych; wre- 
szcie rozszerzyć działalność rewizyjną kontro- 
li państwowej na wszystkie instylucja paú- 
Btwowe bez wyjątku, 

300,000 obłąkanych. 

Według obliczeń petersburskiego kurator- 
jum nad chorymi umysłowo w obecnej chwili 
państwo rosyjskie posiada 300,000 osób olio" 
rych umysłowo, z których tylko część jest 
pod bezpośrednią opieką lekarską, 


Telegramy, 


Tel. agencji Wat z dnia 15 kwietnia. 


Z kuluarów Dumy. 

PETERSBURG— Dziś w kuluarach Du- 
my prowadzono ożywione rozmowy 0 pra- 
wie prasowem, 0 sądzie honorowym mig- 
dzy posłami i o obiedzie ziemców, wyda- 
nym na cześć ministra spraw wewnętrz- 
nych. 

Październikowcy postanowili zapraszać 
przedstawicieli prasy oddzielnie, t. j. od- 
dzielnie 2 prasy konserwatywnej i poste- 
powej. 

Główne zasady jutrzejszego referatu 
Benigsena w sprawie projektu prasowego 
są następujące: ońpowiedzialność sądowa, 
poręka pieniężna, odpowiedzialność wy- 
dawey i drukarza skreślono. 

Po referacie komisja rozpatrzy projek- 
ty kadetów, nacjo: stów, prawicowców, 
materjały zebranę przez Kobekę i projekt 
ministerjum, poczew prawnicy wypowiedzą 
się co do oddawania. przestępstwa pod sąd 
z udzialom przysięgłych. = 

Wyrok na Gajdshurowa. 

PETERSBURG— Dziś zupadł wyrok na 
Gajdeburowa. 

Sędziom przysięgłym postawiono 
pytania, 

Przysięgli uznali, że wszystkie cztery 
testamenty zostały stałszowene, ale sam 
Gajdeburow w przestępstwie udziału czyn- 
nego nie brał, czyli jest niewinien. 

Co do kradzieży dziecka Czudnowowej, 
to przysięgli orzekli, iż Gajdeburow jest 
winien. 

Sąd skazał go na 6 miesięcy wiązie- 
nia z zaliczeniem prewencyjnego więzienia 
wobec czego: Gajdeburow został uwolniony. 

Służąca Antonowowa, która podpisała 
się jako świadek na testamencie, została 
uwolniona. 

Sprawa co do Gajdeburowej sądzona 
będzie po jej wyzdrowieniu, 

Nieugięty król Mikołaj. 

WIEDEN—Z Cetynji telegrafują: Czar- 
nogórcy oblegają i ostrzeliwają w dalszym 
ciągu pozycje tureckie pod Skutari, 

Król Mikołaj oświadczył, że nieprzyj- 
muje żadnego wynagrodzenia materj»lncgo 
za przerwanie walki. 

Zarządzeni: wojskowe. 

WIRDEN—Austrjacki minister wojny 
wydał rozporządzenie, aby żołnierzy, koń- 
czących trzyletnią służbę nie urlopować, 
jednocześnie minister rozkazał powołać 
tych żołnierzy, którzy urlopy już otrzymali, 
Wznowienie bombardowania Skutari, 

BELGRAD, Dzisiejsze dzienniki donoszą 
łe bombardowanie Skutari zostało wznowio- 
ne na osobisty rozkas króla Mikołaja, Na- 
czelną komendę objął generał Martyno- 
wicze 
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Reforma wyborcza. 

WIRDEN. Arcybiskup Bdczewski zawe- 
zwany został na andiencjọ do cesarza Fran- 
ciezka Józefa w sprawie stanowiska episko- 
patu galicyjskiego wobec roformy wybor- 
czej, 


Nieporozumienia niemiecko-ćzes 


WIEDEN. Rokowania “pr mini- 
strów z posłami niemieckimi w zej- 
mu czeskiego biorą niekorzystn „ Rząd 
będzie zmuszony usunąć czeski wydzisł kra- 


dumy i zamianować komisarza dla Czech. 


Strajk. 


BRUKSELA, Liczbaatrajkujących swiy- 
kszyła mię, Właściwie niewiadomo jaka jest 
liczba strajkujących, ponieważ koła zbliżone 
du rządu podają inną a socjaliści inną. So- 
cjaliści twierdzą, że atrajkuje 400 tysięcy To= 
botników, zań według doniesień rządowych 
strajkuje 300 tysięcy. 

Bocjalista Wauderfliesen oświadcza, Że 
liczba już atrajkujących przekroczyła oozoki» 
wania partiji 


Aresztowanie anaródhistów. 


BRUKSELA. Na jednem m przedmieść 
aresztowano 3 anarchistów, którzy fabryko- 
wali pieniądze, zwłaszcza 2 frankówki, któ- 
re puszęzali w obieg. 

W sprawie zajścia w Nancy. 


BERLIN. Na dzisiejszem posiedzeniu par- 
lamentu nad etatem spraw xagranicznych, 
minister spraw zagranicznych Jagow oświad 
czył, że francuski minister Piehon powie- 
dzinł niemieokiemu ambasadorowi w Paryżu, 
że nadesłano dotychczas przez władze lokal- 
ne w Nańcy informacje nie dają dostateczne» 
go wyjaśnienia, wobec czego minister Pichon 
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wysłał wyżezego srzędnika do Nawoy celem 
zaprowadzania ścisłych badań. 

Naczelnik kraju alzacko-lotarynskiego o. 
głosi niebawem protokuły, jakie pisano w 
Metzu s osób detkniętych owemi zajściami w 
Nanoy.j 


Kengres europejski, 


PARYŻ. Tutejsze koła *wiarodajne o- 
éwiadczają, że przedwezesną jest wiadomość 
z Petersburga jakoby mocarstwa po załatwie 
niu paryskiej konferencji zwołały kongres eu- 
ropejski. | 

Decyzja oo do tej sprawy zapadnie na 
zjeździe movarchów, jaki się odbędzie w 
Poczdamie z okasji ślubu córki cesaraa Wil- 
helma. Największą przeszkodą dla zwołania 


kongresu europejskiego jest ułożenie pro- 
gramu, 
Zdrowio Papieża. 
RZYM. Osobistość mająca atyczność s 


Watykanem oświadczyła pewnemu korespon- 
dentowi, że Papież ma co prawda silny or- 
ganizm i lekarze nie zaniedbali niczego, leca 
rozkład krwi postąpił już tak daleko, że ka= 
tańtrofa jest kwestją najbliższych dni. Orga- 


nizm Papieża jest bardze wstrząśnięty i mo« 
żna twierdzić, że Papież dogorywa. Gorączka 
trzyma 89. Papież nie przyjmuje już żadnych 
pokarmów, 

Dziś przemocą wlano mu troszeczkę nile- 
ka z koniakiem, które Papież natychmiast 
zwymiotował, 

luna osobistość mająca styczność z najs 
wyższemi kołami Watykanu oświadcza, ża 
komunikaty lekarzy nie mówią całej prawdy, 
Papież schudł do niepoznania i robi wraże- 
nie skieletu; s zapadłą twarzą i skurczonemi 
rękumi siedzi w łóżku oiężko oddychając. Le- 
we oko zaległo krwią, ponieważ w powodu 
silnego kaszlu pękło krwionośne ©ozna na- 
czynie, 

Badanie moczu stwierdziło, ża rozkład 
krwi już jest tak daleko, iż Papież choroby 
tej nie przetrzyma. Całe płuca, serce, nerki 
i żołądek są zaatakowane. Dziś w nocy Pa- 
pież miał atak kurozy w krtani, ; 


5. 


Ostatnie telegramy. 


(Telegramy Pl odl ren „fiazety 
dzkiejś) 
*Telegramy z d. 17 b. m. 
Ostatnie ohwile Papieża, 

RZYM. Wczoraj po raz pierwszy ko- 
ła watykańskie nie skrywały całej smutnej 
prawdy o stanie chorego Papieża, Z kom. 
petentnych kół watykańskich wymknęło 
się przyznanie, że Papież zbliża się do 
chwili zgonu. Słabość chorego jest tak 
wielka, że katastrofa może nastąpić lada 
chwila, Już wczoraj spodziewano się zgo- 
na, obecnie zniknęła już wszelka nadzie+ 
ja utrzymania go przy życiu, ponieważ 
krew chorego jest bardzo rozłożona. De- 
karze watykańscy sądzą, że obecnie sta- 
djum zapalenia płue jest już bezwzględnie 
śmiertelne. Skutkiem uremji nastąpiło za- 
każenie krwi, na które niema żadnego 


Prezes Komitetu Nadzorrzego Towarzystwa Kredytowego m. Ło. 


Zmarły w ciągu 24 latpozostawał na odpowiedzialnych stanowiskach najprzód Czlonka, a na- 
stępnie Prezesa Komitetu Nadzorczego pomienionej instytucji, pelniąc związane z temi godnościami 


obowiązki honorowo, z calą gorliwością i in 
Przez ten długi okres czasu zmarły przyczyni 


stosunków miejskich. 


się znacznie do pomyślnego rozwoju Towa- 


rzystwa Kredytowego i okazał wiele bezinteresownych obywatelskich uslug stowarzyszonym i miastu. 
Władze Towarzystwa Kredytowego zachowują o zmarłym wdzięczną pamięć na zawsze. 


Komitet Nadzorczy I Dyrekcja 
Towarzyston Kredytowego m. Łodzi. 


W dniu 15 b. m. zmarł w Berlinie po kilkotygodniowej chorobie 


t 
ZENON ANSTADT 


długoletni członek zarządu Too. Oz. Kredytu w Zduńskiej Goli. 


W zmarłym tracimy światlego doradcę, który zawsze nas wspieral swemi radami i pozostawił 


niezatarte wspomnienie 


szlachetnego człowieka. 


Cześć Jego pamięci! 
Rada i Zarząd 
Tow. Wzajemn. Kredytu w Zduńskiej Wok. 


Geh. 
ratunku, Wczoraj wydane komunikat, stwier- 
dzający, że Papież. przebył dzień bez go- 
rączki, ciepłota wynosiła bowiem 37. 

RZYM— Prezes ministrów Gioliti przy- 
jechał ze względu na wieści o złym stanie 
zdrowia papieża do Rzymu. Poczyniono 
już wszełkie przygotowania, aby w razie 
katastrofy powiadomić o tem natychmiast 
wszystkie moearstwa, 

Władze policyjne urządziły rewizje w 
kwaterach i mieszkaniach koło Watykanu, 
Plebiscyt w sprawie reformy wy- 
borczej. 

BRUKSELA. Wczoraj izba deputowanych 
zebrała się ponownie na posiedzenie. Poseł 
Lorand postawił wniosek, aby zebrały się 
komisje, obradujące nad sprawą reformy wy- 
borczej, Dalej DLorand zaprojektował, aby za 
pomocą plebiscytn odnieść Bię do wyborców, 
ozy, istotnie praguą reformy wyborczej, Prze” 
ciwko wnioskom tym pie podniósł się w izbie 
mni jeden głos. Dziś zbierują się komisje ną 
obrady w sprawie ułożenia plebiscytu, Dzien* 
niki wyrażają uadzieję, że może będzie to 
ałotym mostem dla rządu, aby zawrócić na 
drodze, która przynosi krajowi nieobliczalne 


szkody, może rząd wniesie pod obrady proe 
jekt odnośnej reformy. Wozoraj, jak świśle 
stwierdzono, strzjkowało już 880,000 robote 


ników, Podczas dalszego posiedzenia izby 
posłowie różnych stronnietw atakowali gwał- 
townie rząd. 


Nieporozumienie między serbam: 
a czarnogórcami. 


BERLIN. „Morgen Post“ 
tynji, że pomiędzy komendantami 
nów, serbskiego i czarnogórskiego doszło do 
nieporozumienia, a następnie do sprzeczki 
słownej,  Podkomendni stanęli po stronie 
BW h dowódców i doszło do walki na ba- 
ghety. Wielu zabitych i rannych. 


donosi z Ce- 
2 bataljo- 


Strajk na Siąsku. 
WROCŁAW. Zarządy kopalń górnoślą- 
ich postanowiły nia spełniać żądań robos 
r. Odrzucono Żądanie podwyższenia pła- 
robkowej i 8 godzinnego dnia robocze” 
Wobec tego strajk jest nieunikutony, 


Spisek w Armenji. 
KONSTANTYNOPOL. W miasteczku 
Ernigżau w Armenji zaaleziono wielką ileść 
broni i bomb. Jak się następnie okazało ar- 
me» yey przygotowywali apisek antitureoki, 


„GAZETA ŁOÓDZKA*—17 kwietnia 1913 r, 


Układ bułgarsko-rumuński. 

RZYM. Jak donoszą dzienniki tutejsze, 
ogłoszony będzie niebawem w Petersburgu 
tekst układu bułęarsko-rumuńskiego, zgode 
nie z którym Rumuaja otrzyma Bylistrję i 
trzy kilometry ziemi, 

Ramunja zobowiąże się nia fortyfikować 
Sylistrji i da Bułgarji pewne odezkodowa- 
nia. 

Komisjs w sprawie ks. Palicy, 

BIAŁOGROD. Komisja mieszana, któ+ 
rej zadaniem było wyświetlenie sprawy ks, 
Palicy i rzekomego nawracania gwałtem 
przez czarnogórców katolików na prawo- 
sławie, oświadczyła, że nie udało się jej 
stwierdzić niewinności ks. Palicy, wobec 
czego skłania się do twierdzenia rządu 
czarnogórskiego, że Palica został zastrze- 
lony podczas usiłowanej ucieczki, przez e= 
skortę czarnogórską, 

W drugiej sprawie komisja prowadzi 
w dalszym ciągu energiczne śledztwo. 

Hołd armji włoskiej dla Papieża, 

RZYM. — Ponad Watykanem unosił 
się wezoraj aeroplan, jako ostatni hołd 
armji włoskiej dla papieża, 

Wkłady niemieckie w Szwajcarji. 

ZURICH. Dzienniki szwajcarskie 
donoszą, że banki szwajcarskie otrzymują 
w niezwykłej ilości na lokację kapitały 
niemieckie. Do niedawna suma depozytów 
niemieckich wynosiła 150 miljonów marek, 
obecnie zaś w bardzo krótkim czasie, bo 
od chwili ujawnienia projekta nałożenia 
podatku dochodowego na rzecz jnowych 
zbrojeń, powiększyła się w dwójnasób. 
Prawdziwie niemiecki patrjotyzm, dodają 
dzienniki. 

Prasa turecka o Niemczech. 

KONSTANTYNOPOL. -- Izmail Hakki 
bej pomieszcza w „Taninie* pełen entu- 
zjazmu dla Niemiec artykuł, w którym 
stwierdza, że zarówno rząd niemiecki, jak 
opinja publiczna w Niemczech od samego 
początku wojny przychylnie odnosiły się 
do Turcji.  Kanelerz- niemiecki był pierw- 
szym, który podjął konieczność zachowania 
państwa tureckiego. Wprawdzie Niemcy 
nie dobyły oręża w obronie Turcji, lecz 
tylko dlatego, iż nie mogły tego uczynić 
ze względu na swe interesy, natomiast 
poparcia ydyplomatycznego i finansowego 
ze strony Niemiec Turcja doświadczyła 
bardzo wiele. 


Nr 88, 


Odpowiedź mocarstw, 

A CETYNJA. — Zastępcy wielkich. mo- 
carstw wręczyli wczoraj w Cetynji odpo- 
wiedź mocarstw na notę państw bałkań- 
skich, która jednocześnie została doręczona 
również w Atenach i Białogrodzie, Jedno* 
cześnie powiadomiono - sząd, o granicach 
północnych i północno-wschodnich Albanji. 
Minister oświadczył, że przedłoży notę tę 
radzie ministrów i porozumie się ze przy- 
mierzeńcami. 

10-0io dniowe zawieszenie broni. 
BERLIN, — "„Lokal Anuzeiger" za 
mieszcza następującą depeszę z Konstan- 


tynopola: Komendanci obydwóch armji, 
walczących pod uldżą zawarli 10-cio 
dniowe zawieszenie broni. Wiadomość o 


rozejmie w ten sposób potwierdza się. 


Rozmaitości 


Dwaj oficerzy sztakowi—jako śpiewacy 
kabaretowi. 

Dwaj.angielscy oficerowie sztabu ge- 
neralnego, kapi.anowie: sir Evelin Wood, 
syn byłego feldmarszałka i jego przyjaciel 
Henryk Greena rozpoczęli występy w je- 
dnym z utejszych teątrzyków. warjetowych. 
Na programie wymieniono ich, jako muzy- 
kalno-humorystycznych śpewaków, 

Obaj artyści są serdecznymi przyjaciół. 
mi od wczesnej młodości. Razem ukończy- 
li akademję wojskową, a następnie, przy- 
dzieleni do sztabu generalnego, brali udział 
w wojnie z Burami w Afryce południowej, 
służąc pod generałem Lyttleton. 

Nazwiska obu oficerów wymienione 
były w programie. Kapitan Wood siedział 
przy fortepianie, kapitan Green odśpiewał 
kilka nastrojowych i wesolych piosnek, na- 
grodzonych oklaskami. 

Obaj oficerzy rozpoczęli swój nowy 
zawód w charakterze artystów kabareto- 
wych z powołania. Do ostatnieh dni bowiem 
pełnili czynną słuzbę wojskową przy szta- 
bie generalnym i cieszyli się ogólną i do» 
skonałą oginją. W najbliższym czasie mieli 
być przedstawieni do awansu na majorów. 

Mimo to jednak porzucili służbę woj- 
akową i poświęcili się karjerze artystycznej. 


1250 wiorst w balonie. 

Niezwykłą podróż powietrzną odbyli 
pani Goldschmidt'i pan Rampelmayer, 

Dnia 19 b. m. o g. ll-ej w nocy wy- 
ruszyli z Lamotte-Breuil (niedaleko Paryża). 
Posuwani przez bardzo silny wiatr, następ- 
nego ranka o 4:ej rano przebyli Ren, o 
wpół do jedenastej szybowali juž nad Pragą 
Czeską, lecieli wtedy z szybkością pośpiesz- 
nego pociągu, 60 wiorst na godzinę. 


O godz. 4 i pół balon znalazł się nad 
starą stolicą Piastów, Krakowem, Niegoś- 
cinnie tu go jednak przyjęto, Z fortów 
wybiegli żołnierze i dali dwie salwy w kie- 
runku balonu, na szczęście jednakże boz- 
skuteczne, i statek powietrzny nietknięty 
umknął dalej, Wkrótce potem  przełeciał 
niepostrzeżenie granicę rosyjską. 

Następnego dnia (21-go) o g. 4-8j po 
południu spoczął na ziemi, Wkrótce nade 
biegli okoliczni włościanie, okazując wielkie 
zainteresowanie się balonem i podróżnymi, 
szczególnie podziwiali obecność kobiety. 
Qd nich podróżni dowiedzieli się, iż spadli 
w Wilczym Jarze, odległym o 50 wiorst 
cd Charkowa, 

Balon w 41 godzin przebył przestrzeń, 
na przejechanie której koleją potrzeba trzy 


doby, 


Bilety wizytowa 


i karły adresowe 


w wielkim wyborze 


wykonywa szybko i tanio 


DRUKARNIA 


J. GRODKA 


Widzewska 106a. 


[ATEN 


Hermana Chajkina 


Skład główny w razi A. Btraucha 
Dzielna 16. Cena 15 kop. M 


Okazyjnie 


noże kuca rasowego 
z małą bryczką i rolwagą—Widzew- 


ska M 106. 


Potrzebny chłopiec 


na posyłki. 
Zgłaszać się do Administracji 
Przejazd 1. 


W sh dniach ekspodowała tam bomba, wy- 
rządzając 18 spustoszenia, 
maae 


rający 
stosownem objaśnieniem, 


ne premjum dla prenumeratorów 
opłacili catoroczną iprenumeratę 
w kwocie rubli 2. 

Album Jana Matejki 
ministracji „Gazety Łódzkiej”, ul 


CODOLOLOOO9L$9998' 


Nagrodzona wielkim medalem srebrnym na wystawie | 
Rzemieślniczo-Frzemysłowej w Łodzi 


Pracownia gorsetów 


POLECA najświeższe fasony paryskie i wiedeńskie. 


JA MATENI 


nakładem wydawnictwa 
„GAZETY ŁÓDZEIEJ* 


Wyszedł z druku młbum Jana Matejki, 
30 reprodukcji eelniejszych obrazów wraz se 


Album Jana Matejki stanowi zapowiedzia- 


za 


nabyć można w ad-. 
Przejazd Nr, 1. 


Cena pojedyńczego egzemplarza rb. 2. 


Da prenimeratorów „Gazety wu rh, 1 


Skład 


zawie- 


Itali kędzierskie 


Piotrkowska 15. 


1141—12—8 
| ił 


na stałe. 


FUTRA 


przyjmuje się 


na letiieprzechowmie 
Ą. Bromberg 


Piotrkowska Nr. 31. 
Telefon 12-84, 


SPC RCA 
„Dzitis I Gumgalin” 


dzie. Reprezentant MI. Błas 
szczyński, Widzewska 
wa LORDEM 


TAM 


specjalista 


Godziny przyjęć w ambulato-| 
rjum od 10—12 ranoi od4—7 
po poł. Przyjmuje się chorych 


zimowy 


g) 845 h) 6.10, 1) 8.55, 
o) 5.16, p) 8.08, r) 1 


futer 
o godzinie 11.01, 12.84, 5, 


1026-5-1 


liska do Koluszek 1.11, 


A 7 fas o godz, 7.46. 
„Jutrzenki*, którzy najlepsze wszechświatowe pa- = WAA, 
„Sutrzenkę" sty do obuwia; żądać wszę- czas od godz 6 wieczorem do 6 rano. 


komunikacji z Warszawą. 
Poci 


Łódzkich 


Tel 28-39. 
Lecznica ze stałemi sanali kt topi WIA 
łóżkami. na karm 


misig-kastig 
fekowany 


jakościach i 


850—52—B1 [4 


Rozkład pociągów, 


Kolej Fabryczno:Bódzka. 
Qdchodzą z Łodzi: n) 12,15, b) 6.55, e) 7.20, d) 16,00, e) 12.50,f) 1.05 


Przychodzą vy gous i) 4.37. k) 7.22, 1)9,85, 110.40, m) 1.00, n) 4,35 


Kalej Warszawsko-Kaliska. 
Odchodzą do Kalsza: o godz. 7.55, 12,24, 4.89,i 6.43, do Warszawy 


Przychodzą z Kalisza: 
szawy o godzinie 12.14, 4.26, 6.03. 


Odchodzi ze stacji Łódźekuliska do Słotwin o godzinie 6,20, zo 
Słotwin do st; Łódń-kaliska przychodzi 7:42. Odchodzi ze st. Łódka. 
przychodzi z Koluszek do stacji Łódź-kaliska 


Godziny, wydrukowane tłustym drukiem oznaczają 
Pociągi oznaczone literami: b), e), h), ł), 0). r), są bezpośrednioj 


i oznaczone literami a) ©), h), 
ciągami kolei Koluszki--Skarżysko, 


Zarząd Eksploatacji 


Ui. Inżynierska Aè l. 


Poleca skiny wolo, 


da celów tech- 
nieznych, 


ni drobiu i trzody. 
w kilku wyborowych. 


po 15 kop. za pud na miejscu bez odstawy, 


od dnia 1-go października, 


o godzinie 10,51, 12,22, 5.20, 9,50, z Ware 
Kolej Obwodowa, 


k), m), p). łączą się z po- 


Rzeźni Miejskich 


krowie, cielęce, Końskie sorone. LÓ I 
KOW SUSZONA Sacuczne MANKO 


sztuczne, 
dla ryb, tuez- 


Wasień tapicerski deyn- 
VIUZECINĘ motr,. kl Stuten 


kolorach mokrą. 
952— 


N. 88. „GAZETA. ŁÓDZKA*—17 kwietnia 1913 r. i4 
AAAA, 


iial t T ylko w Odeonie! 
33 


Światowa Sensacja 
Dyrekcja S. Sliwiński. 2800 metr. długości 


? 

©) 

Jedyny egzemplarz w 6 częściąch 3 
Demonstrowanie trwa 2 godz. 30 minut 2 
0) 


Najwspanialszy dramat kinematograficzny wszech czasów! 


podlug powieści Henryka Sienkiewicza. 


Orkiestra 12 osób. Początek przedstawień o godz. 2-ej,. 4 i pół, 7-ej i 9 i pół w. D] 


Wszystkie miejsca numerowane: Kasa otwarta od 10 do 12 ranoi od 2 do 9 wiecz. 
Ceny miejsc od 45 k. do i50 kop. Passe-partouł nieważne. 


A GOSOSOSECS ©889998999O599D99O9D9994 
a Ogłoszenia drobne. S d Ok Pi t k $ 

| peee m u: us. OGA Okręgowy w Piotrkowie 

1 E nauczy się każdy sam Aol y 

Drukarnia Akcydensowa $ PAN e EE wyrokiem z dnia 28 marca (10-kwietni») 1913 roku postanowił ogło- 

|| miecku, rosyjsku. Nakład autora Zło- Bić upadłość towmaszowskiej firmy „0. Firstenwald'* w osobie 

ta 6, Warszawa, Zeszyt bor wysy: Oskara Firstenwalda, cznaczając początek upadłości od dnia 

ła się bezpłatnie. 061—58—% ogłoszenia; majątek upadłego wszędzie gdziekolwiek by się znajdował 


D; wynajęcia sklep z mieszkaniem od Opieczętować, upadłego oddać pod dozór policji; sędzią komisarzem 
Widzewska l0Ga. 1 Lipca. Widzewska 111. 11102-2 upadłości mianować Członka Sądu A. A. Głowinka, a kuratorem — 


Cren serer" | 


Fortepiany i pianina krajowe i adwokata M. Eglerskiego. 


i Ed | rozc zzzo za i zagranicznė w dużym wyborze, Wskutek tego na zasadzie art, 478, 477 i 478 kod. Handl. wzy- 
] sprzedaż za gotówkę I na raty, zamia- i i i ieli i i codotnt 


PRZYJMUJE WSZELKIE ROBOTY W ZES 


ę r wa się, wszystkich wierzycieli upadłości, aby w dniu 22 kwietnia 
feta gc LA ore re (5 maja) 1913 r. o godzinie ) w połuduie stawili się do Sądu Okręgo- 
F O A To22-52.4 Wego w Piotrkowie i oświadozyli przed sędzią komisarzem na jaką 
sumę są wierzycielami i przedstawili potrójną listę kandydatów, celem 


wyboru syndyka tymczasowego. 


Piotrków, 14 kwietnia 1918 roku. 
ichał Dzięcioł zgubił paszport, wy- 
Miray ae SaNa. Siedlec TT Kurator masy 


1108—8—2 Michał Egierski, 


(Fiodor ydir ew b deit adwokat przy Sądzie Okręgowym 
= i Zjeździe w Piotrkowie. 
GWP, spożywożo- dystrybucyjny z 


: DRUKARSTWA WCHODZĄCE, JAKO TO: 


© 

:|9 EE Jochman zgubił paszport, wy- 
TABELE, KWITARJUSZE, RA- ę ka a e. Brzeziny, gub, piotr 
I kowal 

© 


CHUNKI, AFISZE, KLEPSYDRY, 
PLAKATY, ZAPROSZENIA, BI- 
8 LETY WIZYTOWE, | 


tu ECA 
DLA DUŻYCH NAKŁADÓW — maszyna „Ałókydia: | 


powodu choruby do sprzedania zae 
Ceny unfarkowane, zę _ Ceny umiarkowane. GRADE ZE (MODDERYPODESURORYDZGREWY, 
Zigak paszport na imię Józefa e w, 
Szyszki, wydany z gminy Rzożnia $ sa % 
| powiatu Nowo Radomskiego, gub. pio- gł zd 
r PROOF ESANI trkowskiej. Doea 4 al S osmo 0 Il. ę 
ZDLEGECEGGG © GEEESEGEEE podda H H 
W A $ (Zebrał i streścił M. WIELKOPOLANIN.) 8 
W ZARZĄD 9 A Ñ J O 4 4 295.5 z A k TWORZENIE się ŚWIATA I UKŁAD SYSTEMU R 
NY m JĄ PLANETARNEGO WEDŁUG POJĘĆ STARO- 
M kawiarni hotelu 99 JE A y ŻYTNYCH, WIEKÓW ŚREDNICH i CZASOW ń 
| zawiadamia, że w dniu 10 lutego r. b. otworzył własny dział a AÀ M : NOWSZYCH. : i) 
W i m a ~ AN WYKŁAD POPULARNY. u WYKŁAD POPULARNY. ją 
y | wyrobów cukierniczych | ^ M ME Dia prenumeratorów „Gazety Ładzkijć H 
ty PN kop. bycia w Administracji, Przejazd 1. 
Y ciast, tortów, baumkuchenów, cukrów i t. p. ŻA 4 PAG Kop. Da.nabycia w Administracji FEżejz H 
y a y paint an WLAN, jest pod kierunkiem wybitnych specjalistów, tak, że zado- A NE n A E 
wala najwy yrednt USTA. NN 
jy s Cukiernia d zelki i iat, tortów, oukrów, lodów, baumku- ry i 
y ž SĘ i BN: ca wesel abawy i zera po AAC R SRACHEE ELA | A Doskonały wW smaku 
y 8 Zaniówieniy przyjnteje się telefonicznie. AN m m ER 
d Telefony M 1272, 12-74 i 30-73. ŚŃ „Moniak imperial 
W, Żątdać wszędzie. BRAKI 


A 
bosss 25>>>>>D>>>D55050000>DD350DD3>2D333303%0 


„GAZETA ŁÓBZKA”—17 kwietnia 1913 s 


Na 45. 


Dr. L. PRYBULSKI 


Ulica Południowa Ni 2. 
Telefon M 13-59. 
Choroby skórne, włosów, wes 
neryczne, moczopłciowe i nies 
mocy płciowej. 
LVCZENIE SYPHILISU EHRLICH- 
HATA 606 (wśródżylnie) i 914. 
Piryjmuje od 8—1 r. i od 4 — 8 pp, 
panie od 5—6 pp. 

Dla pań oddzielna poczekalnia. 152-6 


Dr. L. Klaczkin 
KONSTANTYNOWSKA 11. 
Syphilis, skórne, weneryczne 
choroby dróg moczowych. 
LECZENIE SYPHILISU 
EHRLICH-HATA 606. 
Przyjmuje od 8—1 rano i od 5—8 
wiecz., dla dam osobna poczekalnia 
od 4—5. W niedziele i święta tylko 
do 1 rano. 


Dr. $. Szttknh 


Średnia N£ 2. 
Specjalista chorób skórnych 1 wone- 
rycznych (kosmetyka lekarska twarzy 

i włosów). 
rzyjmuje od 9—2, od 4 i pół do 9 w, 
2293393 9322992992D9Ə 


Dr. Karol Blum 


Specjalista chorób gardła, nosa, 
uszu i zboczeń mowy (jąkanie, 
geplenienie i t. d.) podług metody 
rof. Gutzmanna z Berlina, 
Godziny przyjęć: od 10 i pół do 14 
i'pół i'od 5 do 7-oj wiecz. 
Piotrkowska 165 (róg św. Anny 
Telefon 13. 52. 
CLĘ<EEEESDZDEEŁLEGELESSEG 


Laboratorjum 
Magistra N. SGHATZA 


Łódź, ul. Piotrkowska Na 50. 
Telefon 26-81, 
Badanie krwi na syfilis. 
Wszelkie analizy lekarskie i che« 
miczne: moczu, plwocin (gruźlicy) 
krwi, wydzieiin dróg moczo« 
płciowych, wody, mleka i t, d. 


Choroby dzieci miejsce porad dla matek Dr. I. LIPSZYC. $ 1—2 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 — 3i 7—8 wieczór codziennie, 
Choroby kobiece Dr. M. PAPIERNY od 3 — 4 codziennie. 


Choroby oczu Dr. B. DONCHIN 
Choroby nosa, uszu i gardła Dr. C. BLUM p; 


Analizy krwi, wydzielin, moczu. 


Okulista Or, Hugo Goldblatt 


KLINIKA CHORÓB OCZU 
OPIEKUŃSTWA OCIEMNIAŁYCH 


ANDRZEJA Nè 4. Telef. 9-70. 


od 12—1i od 5—7 wiecz. 


Pierwsza Lecznica lekarzy specjalistów 
dla przychodzących chorych 


Piotrkowska 45 (róg Zielonej). 


Wewnętrzne i nerwowe Dr. 1. SZWARCWASSER od 10 — 11 i 4:/, — 51/, codziennie. 
Choroby skórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKI. W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 
11/,—21/, a Poniedziałki, środy, soboty od 8 — 9 wieczór. 
codziennie od 1—2 po poł. 


755—156—65 


Dr. ABRUTIM 
Krótka 9, telef, 23—78, 

Specjalsta chorób wenerycznych, 
skórnych moczopłciowych. 

Gabineż Roentgenowski 
tto-lezniczy 

Godziny przyjęć od 18—2 i od 6-8 

wiecz; dla Pań od 5—6 p. p. W nie- 

dziele od 10—1. 


SĘEESLEGDGCSSECE GESEESSFE 


Dr. Ark. Goldenberg 


Nawrot 38, tel, 20-10 


akuszerja, choroby wewnętrzne 
9i półrano i 5—7 po poł. 


Tr Sonenberg 


Choroby skóry, dróg moczowych 
i weneryczne, 
ul. Cegielniana 14 
od 11—1 i 5—71),, 
933933D303D3ECEE8EE<E68E8 


Lekarz weterynarji 


S. Wolman 
Piotrkowska 145. Telefon 29-00. 
Porady w zakres lecznictwa wcho= 
dzące, djagnostyczne Bzezepionia 
ekkspe ye 290-—20—6 


©3>55023>5523>35533535333033390 


Dr. |. Sietom 


Zawadzka 12. 


Choroby skóry, włosów i weneryczne, 
Kosmetyku lekarska. 
Przyjmuje od 12—2 i 5—8 Panieod 
4—5 (osobna poczekalnia), w niedzielę 
do 4po południu 


Dr. W. DUTKIEWICZ 


ZIELONA 49. 
Chorohy skórne, weneryczne i 


moczopłciowe. 


Przyjmuje od 8 i pół do 10 í pół i 
od 4 do 7 t pół wiocz. W niedzielą 
od 9 do 2 r. 202—11— 
B33293353593V3329998933999 


świąs 


Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 9 — 10 rano. 
Niedziela, piątek, sobota od 1 — 2 po południu. 

Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 1—2. pp. 
iątek, sobota, niedziela od 9 — 10 rano. 


Badanie mamek. 


Telef. 30-13. TEA 


Porada 50 kop. 


Piegi 
opaleniznę, plamy, pryszcze, 
wągry usuwa radykalnie i udelika= 
tnia cerę 


KREM 


Cena za słoik 50 kop. i 75 kop. 
Żądać tylko w składach; apteczn. 
Nawrot Nr. 54 i Kanstan- 
tynowska 75, 
956—8 


Pracownia 


SUKIEN 
oraz kostjumów 
damskich 


|. i E Falkowski 


Nawrot 8. 


Materjały na 


bluzki i suknie 


hurtowo i na arszyny po cenach 
fabrycznych a także 
resztki, furtuchy aipugowe 
i inne poleca LINBEMAM Wól- 
czańska 131, wejście z Nr, 129 II p. 


m. 19. Handlującym rabat, 
aey 1217-25-38 


Do wynajecia 
2, 3, 4 pokojowo 
MIESZKANIA 
komfortowe ze wszystkiemi 
wygodami od 1 lipca 


Zawadzka 9. 
1246—8—1 


Krawiec męski 


W. BUGALSKI 


Zgierz, ul. Wysoka At 29. 
Robota solidna. Ceny umiarkowane 


„PERFEKT, 


uznany przez najpoważniejszych che- 
mików jako nieszkodliwy i najlepszy 
Środek do prania bielizny, Żądać 
wszędzie. Paczka 16 kop.. Za- 
stępcy we wszystkich miastach po- 
szukiwani. skład: Karola 

52-2 Łódź, W. KNAPSKI. 


GG©6©066666666 


SES” tanio. 


Nr. 88. 


Gazowe kuchnie w wielkim wykorze 
na składzie, 


Gazownia nieja w łat, 


Targowa 34. 


W. GÓRSKI 


SZEWU 
Mikolsjewska 32. 


Poleca Sz. klijenteli obuwie wykwintne w wielkim wy- 
borze po cenach przystępnych. 

irma nagrodzona wielkim medalem złotym na wystawie Rze- 

spie £ mieśmiczo-Przemysłowej w Łodzi. 


1241—10—2 


= 


Znana wł 


gone PRALNIA BIELIZNY zear = zwa: 


Znana w Łodzi PRALNIA BIELIZNY 
M. Cieślak, Piotrkowska Ne 88. "BĘ 


Zawiadamiam niniejszem Sz. Klijontelą. że otworzyłem oddzia 
chemicznej pralni i przyjmują wszełką garderobę męską i damską, 
takie firanki, portjery, dywany, wogóle wszystko w zakros chemiczny 
wchodzące po cenach bardzo przystępnych. 


Z szacunkiem 


M. Cieślak 


21—104—18 Piotrkowska 88, w podwórzu. 
934€€403233>23939933339333330332D3866€0329399332 


PYDYZPEZRYDRZZNZZKYKZERY, 
Ś PIERWSZA ŁÓDZKA CHRZEŚCIJAŃSKA 
Elektryczna Fabryka Cukrów 


Nagrodzona Wielkim Srebrnym Medalem na wystawie Rzemieślniczo-Prza- 
mysłowej w Łodzi 


A 

Hi T. Dabrowski i Seka 

X w Łodzi, Widzewska 104. 

Y poteca swe wyborowe wyroby codziennie świeże, 705—00—8 


RGDWEKARKEKWERZKOWZKKWEÓ 


 CGCGEESEEESDZJ; 
 DYJOGGSEGEEEC! 


Woo 


E 


Pracownia Pończoch i Trykotaży 


E. SÜSSMANN 


Łódź — Andrzeja Nr. 3 — kódź 

Poleca wielki wybór pończoch i skarpetek, damskie z przędzy, Fil-de-Con 
i jedwabne. Ubranka trykotowes dziecinne i wszelkie inne 
wyroby trykotowe. 1210—10—1 

= Przyjmuje się pończochy do nadrabiania. 


A % WIOSKĄU 3 4 WIOSNA! A" 


= =/ 

ME” Perfumerja TH SA 

hurtowo i detalicznie a 5Ą 

Piotrkowska 115. Tel. 21-79, EA 

Na wiesenny sezon przygotowałem wielki zapas := AN 

fijołków: Pudey różne i kosmetyki AN 
Połski fijołok PA ydła toaletowe, 

Alpejski fijołek fÀ Wody kwiatowe, A 

Violetta de Parme. Wody kolońskie. AN 

Skład główny Masy do podłóg „Jaśniej słońca, AN 

Mydła do prania. . AN 

CENY UMIARKOWANE. A 


POLECA SIĘ Szanownej Publiczności D. Markus. 


/ W 
? W.Salwa i 
W P y 
W Dzielna Mg 4. :: Telefon Ne 14-99, = 
AN FILJE: Spacerowa No 13. $ 
R Zgierska No A Y 
Główna No 51. 
A Piotrkowska No 76. y 
A Piotrkowska No 306 (Górny Rynek). 4 
JÑ Zeminiamia, žo connik nasion nn sezon bieżący opościł prasę i tl 
IN wysyła się każdemu franco. Nasiona warzyw i kwiatów najówież. - W 
AÀ szych zbiorów. Gao i SA v D sadzenia w do Ng 
dy orowych odmianach. Sy 
X Z szacunkiem W. Salwa. W 


W 
(R, Ceny nizkie. Ceny nizkie > 
NWEESSEELGGEDEEELLCESLEEEH 


Redaktor i wydawca: lau Gradak, 


W tłoczni Jana Gzodka, Widzewska M 106a 


